
POGODA
Dziś będzie pogoda słoneczna, 

upalnie i parno, temperatura 85-88 
stopni; w nocy możliwe burze, 
temp. 65 stopni.

W piątk będzie częściowo pogo­
da słoneczna i parno, możliwe 
przelotne burze, temperatura do 
87 stopni. Możliwość opadów 50% 
w nocy i w piątek.

Wschód 5:15, zachód 8:27.
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KALENDARZYK
Dziś czwartek, dnia 16-go 

czerwca — Benona, Justy­
ny, Aliny.

Jutro piątek, dnia 17-go 
czerwca — Adolfa, Mariana, 
Inocentego.

Pojutrze sobota, dnia 18-go 
czerwca — Marka, Elżbiety.
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KONFERENCJA MAY0R0W W TUCSON
Tanio Przez Atlantyk

• Washington (UPI) — Prezydent 
Carter podpisał dokument, zezwa­
lający towarzystwu Laker Airways 
na drastyczną redukcję cen prze­
lotów pasażerów na trasie Nowy 
York—Londyn i z powrotem. Prze­
lot taki ma kosztować do Anglii 
tylko $135 — oczywiście bez posił­
ków, napojów i bilet (bez możności 
rezerwacji) trzeba będzie zakupić 
nie wcześniej niż na 6 godzin przed 
planowanym odlotem samolotu. 
Przelot z Londynu do Nowego 
Yorku będzie jeszcze tańszy, bo 
tylko $102 wskutek korzystnej wy­
miany walutowej.

Amerykańskie towarzystwa Pan 
Am i TWA zapowiedziały, iż wpro­
wadzą podobne ceny co brytyjskie 
linie.

Centrum Zwyciężyło w Hiszpanii
Drugi Incydent

Washington. (UPI)—Na przestrzeni 
czasu jednego miesiąca doszło do 
drugiego incydentu, kiedy wysokiej 
rangi wojskowy wyraził publicznie 
swoją kontrowersyjną opinię odnośnie 
międzynarodowej sytuacji.

Tym razem incydent ten miał miej­
sce w Niemczech Zachodnich, gdzie 
gen. Donn A. Starry wygłosił okolicz­
nościowe przemówienie z okazji za­
kończenia roku szkolnego w amery­
kańskiej szkole średniej we Frankfur­
cie n/Menem.Starry stwierdził, iż nie­
chybnie dojdzie do zbrojnego konfliktu 
między Chinami i Związkiem Sowiec­
kim i bardzo możliwe, że Stany Zjed­
noczone zostaną wciągnięte w tę kon­
frontację.

Generał miał opuścić swój posteru­
nek w NRF za 2 tygodnie. Sekretarz 
Armii Clifford Alexander przyspieszył 
nieco datę wyjazdu oficera, nakazując 
mu natychmiast przybyć do Washing- 
tonu w celu złożenia wyjaśnień.

Niedawno Prezydent Carter odwo­
łał gen. Johna K. Singlauba z Korei 
Południowej za krytyczne wypowiedzi 
na temat planowanego wycofania 
stamtąd amerykańskich wojsk lądo­
wych.

Kongresman 
Podejrzany 

o Nadużycia 
Washington (UPI) — Powołując się 

jak zwykle na dobrze poinfromowane 
źródła, dziennik “Washington Post” 
podaje, iż kongresman Charles C. 
Diggs Jr., D-Mich., stał się obiektem 
federalnego dochodzenia o nadużycia 
finansowe. Prokuratura federalna od­
mawia komentarzy w powyższej 
kwestii.

“Post” donosi, iż Diggs znajduje się 
pod zarzutem,, że celowo zawyżał 
pensje swoich sztabowych pracow­
ników na Kapitolu, aby ci z kolei 
z tych nadwyżek pokrywali jego długi 
osobiste. Dalej dziennik pisze, iż 
komisja federalna zażądała doku­
mentacji rozchodowej Diggsa oraz 
ewidencję listy płac.

Osoby znające bliżej murzyńskiego 
kongresmana twierdzą, iż ten jest 
w kłopotach finansowych już od pew­
nego czasu z powodu “stylu życia”.

Diggs sam przyznał reporterom, iż 
pewne, wstępne badania są prowa­
dzone odnośnie jego finansów. Pod­
kreślił jednak, iż Departament Spra­
wiedliwości nie figuruje wśród czyn­
ników prowadzących owo “wstępne 
badanie”.

Kongr. Diggs, lat 54, zasiada w 
Izbie Niższej Kongresu od 1954 roku 
i jest założycielem, oraz byłym prze­
wodniczącym, stowarzyszenia czar­
nych członków Kongresu.

Gazeta washingtońska, cytując 
przykłady stwierdza, iż niejaki Olfield 
Dukes, rzecznik prasowy Diggsa, po­
bierał w ub. roku wynagrodzenie 
w wysokości $14,000 rocznie. W roku 
1975 otrzymywał on $21 tys. za “pracę 
nad specjalnymi projektami”.

Charles C. Diggs nie spłacił 
dotychczas pożyczki w wysokości 
$8,000, której udzieliła mu firma She­
raton Gold Crest Service z Salt Lake 
City, Utah. Firma dwukrotnie już gro­
ziła skierowaniem sprawy na drogę 
sądową z powodu opóźnień w spłacie, 
dodaje dziennik.

Mogą Być Rozruchy
Hongkong. (UPI) — Wietnamski 

minister spraw wewnętrznych Trang 
Quoc Hoan ostrzegł w organie kom- 
partii, że w kraju może dojść do 
rozruchów z powodu braków żywno­
ściowych. Tran potępił także Stany 
Zjednoczone i “inne państwa” za 
prowadzenie “działalności szpiegow­
skiej” w Wietnamie.

Socjaliści 
Na Drugim 
Miejscu

Komuniści Zdobyli 
Tylko 7 Procent 
Głosów

Madryt. (UPI)—Umiarkowana ko­
alicja centrowa, której przewodzi 
premier Adolfo Suarez, odniosła 
zwycięstwo w pierwszych od 41 lat 
wolnych wyborach parlamentarnych 
w Hiszpanii.

Zwycięstwo to nie oznacza jednak 
zdobycia bezwzględnej większości i 
—zdaniem obserwatorów politycznych 
—koalicja z socjalistami jest bardzo 
prawdopodobna.

Według danych oficjalnych, opar­
tych o przeliczenie 40 procent odda­
nych głosów, demokratyczne cen­
trum zyskało poparcie 39.52 procent 
wyborców. Na drugim miejscu upla­
sowali się socjaliści—26.93 procent, 
na trzecim frankistowski Sojusz Lą­
dowy—8.5 procent, na czwartym 
komuniści, których poparło zaledwie 
7 procent głosujących.

W wyborach uczestniczyło ponad 80 
procent uprawnionych do głosowania 
z ogólnej liczby 23.5 milionów.

“Hiszpanie wykazali, bez cienia 
wątpliwości i w sposób jasny i wy- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Kacyk Amin 
Na Ramionach 
Brytyjczyków

Nairobi. (UPI) — Radio ugandyj- 
skie podało wiadomość, że Brytyjczy­
cy mieszkający w Ugandzie zgłosi­
li się “na ochotnika”, aby Idi Amina
— prezydenta-dyktatora i kacyka te­
go kraju — ponieść na ramionach 
na sesję budżetową, w czasie której 
ma on wygłosić głównie przemówie­
nie.

“Niektórzy Brytyjczycy, żyjący w 
Ugandzie, ponownie zgłosili ochotni­
czą gotowość przeniesienia prezyden­
ta Amina na ramionach. Waży on 
258 funtów. Będzie to symbolizowało 
ducha solidarności z Ugandyjczyka- 
mi. Jego ekscelencja zostanie prze­
niesiony na dystans 25 mil do ośrod­
ka konferencyjnego, w którym ma 
wygłosić przemówienie budżetowe... 
Biorąc pod uwagę możliwość, że Bry­
tyjczycy nie zdołają wykonać na 
czas swego zadania, ponieważ nie­
którzy z nich zaawansowani są w la­
tach, wiceprezydent dokona przeglą­
du gwardii honorowej i przewodni­
czyć będzie w sesji budżetowej” — 
głosi radio Uganda.

Wiadomość o tym nowym “przed­
stawieniu” poprzedzona została jedno­
myślnym potępieniem Idi Amina przez 
35 przywódców państw Brytyjskiej 
Wspólnoty Narodów, obradujących w 
Wielkiej Brytanii za “oczywiste lek­
ceważenie życia ludzkiego i stałe 
gwałcenie podstawowych praw ludz­
kich w Ugandzie’.

Ponad 300 obywateli brytyjskich w 
Ugandzie w praktyce pozbawionych 
zostało swobody poruszania się i re­
żym Amina zabronił im opuszcza­
nia granic kraju. • Zasygnalizowane 
“widowisko” ma na celu upokorze­
nie Brytyjczyków i zadanie ciosu 
prestiżowego Wielkiej Brytanii.

Nareszcie Ostre
Warszawa (ZW) — Tegoroczna no­

wość rynkowa łódzkiego “Wizametu”
— nowe polskie ostrze do golenia 
“Iridium-Super” wyróżnione zostało 
od 1-go czerwca br. znakiem naj­
wyższej jakości międzynarodowej “Q”.

Groźba Weta Prezydenta
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W Walce 
z Rakiem

Washington (UPI). — Senator Hu­
bert Humphrey, D-Minn., stojąc przed 
podkomitetem specjalnym Kongresu 
d/s kampanii walki z rakiem oświad­
czył, iż zbyt długo społeczeństwo igno­
rowało środowiskowe czynniki, które 
— jak dzisiaj wiadomo — w 70-90 
proc. — są odpowiedzialne za wy­
woływanie choryby.

Czynniki te, jak zanieczyszczenia 
chemiczne z zakładów przemysło­
wych czy paleniu tytoniu, winny być 
dokładnie zbadane, ze szczególnym 
uwzględnieniem puszkowych artyku­
łów spożywczych. Przemysł prze­
twórczy jest bowiem zmuszony do ko­
rzystania z substancji chemicznych, 
&by zapewnić trwałość pakowanych 
artykułów.

Senator, który sam przeszedł ope­
rację na raka w minionym roku, po­
chwalił jednocześnie osiągnięcia w 
medycynie klinicznej przy leczeniu 
chorych pacjentów.

Na czele podkomitetu, powołanego 
przez Kongres, stoi laureat nagrody 
Nobla, dr Howard Temin z Uniwer­
sytetu Wisconsin. Dr Temin prowadził 
długoletnie badania, na podstawie 
których stwierdził, iż większość przy­
padków raka nie jest wywoływana 
wirusami, przez co nie można mieć 
nadziei na znalezienie szczepionki 
przeciwko chorobie.

Toth Uwolniony
Moskwa. (UPI) — Dziennikarz ame­

rykański Robert Toth, oskarżony o 
zbieranie sowieckich tajemnic pań­
stwowych, dwukrotnie przetrzymy­
wany w więzieniu i przesłuchiwany, 
powiadomiony został telefonicznie 
przez dygnitarzy sowieckiej policji 
tajnej KGB, że śledztwo w jego spra­
wie zostało zakończone i że może 
on opuścić Związek Sowiecki.

Po sześciogodzinnym przesłuchiwa­
niu wczorajszym, Toth został poin­
formowany, że traktowano go jako 
“świadka”, a nie oskarżonego. Wy­
znał on, że agenci KGB ze szcze­
gólną gorliwością wypytywali go o 
kontakty z dysydentami i naukowca­
mi sowieckimi.

Bhutto Ustąpił
Rawalpindi. (UPI) — Pakistański 

premier Zulfikar Ali Bhutto ustąpił 
pod naciskiem opozycji, a w szcze­
gólności Narodowego Przymierza Pa­
kistańskiego, i zapowiedział wczoraj, 
że nowe wybory powszechne odbędą 
się w jesieni.

Minister spraw religijnych Maulana 
Kausar Niazi orzekł, że wybory prze-, 
prowadzone zostaną po muzułmań­
skim okresie postu Ramadan, który 
kończy się w połowie września.

Ogary 
Na Miejscu 

Zbrodni
Ixicust Grove, Okla. (UPI) — Lo­
kalne władze śledcze zdecydowały 
sprowadzić specjalne ogary policyjne 
z Filadelfii na miejsce zbrodni, gdzie 
w bestialski sposób pobite na śmierć 
zostały 3 skautki. Rob Pyron, rzecznik 
prasowy gubernatora Oklahomy o- 
świadczył, iż opóźnienie z jakim psy 
zostaną sprowadzone nie powinno mieć 
żadnego wpływu na tropienie prze­
stępcy czy też grupy zbrodniarzy. W 
jednym wypadku, stwierdził Pyron, 
ogary wytropiły kryminalistę, mimo 
że na scenę zbrodni przyprowadzono 
je dopiero w 8 miesięcy później. 
Aresztowany przyznał się wówczas 
do winy.

Obóz kampingowy gdzie rozegrała 
się tragedia jest dostatecznie odosob­
niony, dzięki rozciągającym się tutaj 
lasom i gęstemu podszyciu i niewąt­
pliwie ślady nie uległy kompletnemu 
zatarciu.

Zamordowane dzieci były w wieku 
8, 9 i 10 lat. Na podstawie oględzin 
zwłok, komisja medyczna stwierdzi­
ła, iż motywem zbrodni było podłoże 
seksualne.

Rewizyta 
Księżniczki

Washington (UPI) — Syn Prezy­
denta Chip Carter i jego żona Caron 
będą gospodarzami specjalnego lun­
chu w Białym Domu, na którym po­
dejmować będą księżniczkę angielską 
Annę i jej męża Marka Philipsa.

Chip i Caron reprezentowali Prezy­
denta na inauguracyjnych uroczyć 
stościach jubileuszowych w Londynie. 
Księżniczka Anna i Mark Philips 
przybędą z rewizytą i wezmą udział 
w ceremonii odsłonięcia pomnika kró­
lowej Anny w powiecie nazwanym od 
imienia królowej, Queen Aim County, 
w stanie Maryland.

Sukces Wyborczy
New Delhi (UPI) — Rządząca w 

Indiach partia Janata przeszła po­
myślnie próbę sił, pierwszą od czasu 
obalenia pani Indiry Gandhi i jej 
partii Kongresowej, osiągając suk­
ces wyborczy w 10 prowincjach.

Niekompletne jeszcze obliczenia 
wskazują, że na 1,032 mandaty, partia 
Janata zdobyła 598, partia Kongre­
sowa 153, a pozostałe przypadły 
mniejszym partiom politycznym, 
z kompartią włącznie.

W Zachodnim Bengalu zwycięstwo 
przypadło anty-sowieckiej partii 
marksistowskiej, która będzie rządziła 
w tym stanie.

Rewizja 
Wyroku 

Na Słowika
Washington. (UPI) — Specjalna 

komisja wojskowa dokonuje rewizji 
wyroku skazującego ną karę śmier­
ci szeregowca Eddiego Słowika, wy­
danego w 1944 roku za dezercję. 
Słowik został stracony przez pluton 
egzekucyjny dn. 31 stycznia 1944 r. 
w wieku 24 lat.

Zadaniem komisji jest obiektywne 
ustalenie, czy w wypadku Słowika 
nie było błędu w wymiarze sprawie­
dliwości. Od decyzji tej zależeć bę­
dzie czy wdowa po żołnierzu, Mrs. 
Antoinette Słowik, lat 63, otrzyma 
wojskowe odszkodowanie ($10,000) ty­
tułem zgonu męża w czasie służby 
wojskowej, plus procent od powyż­
szej sumy za opóźnienie w wypłacie. 
Ogółem wdowie należałaby się wó­
wczas suma równa $70 tysięcy.

Adwokaci Mrs. Słowik wystąpili 
również z petycją, aby zezwolono 
na przeniesienie szczątek jej męża 
z nie oznaczonego “grobu hańby” 
do mogiły na rodzinnym cmentarzu.

Mrs. Słowik, podupadająca raptow­
nie na zdrowiu, udała się do Wa- 
shingtonu, z pomocą finansową przy­
jaciół, zaraz po inauguracji prezy­
denta Cartera z prośbą, aby ponow­
nie rozpatrzono sprawę jej męża. Po 
33 latach szanse na rewizję wyroku 
wydawały się w zasadzie żadne. Od­
powiednie czynniki w Białym Domu 
pozwoliły jej zreferować sprawę, po 
czym skierowano ją do Pentagonu, 
gdzie rozpoczęto długą procedurę re­
wizyjną.

Decyzja komisji, przedstawiona pó­
źniej sekretarzowi Armii Cliffordowi 
Alexandrowi, ma zapaść w ciągu 
kilku następnych tygodni. Wśród ar­
gumentów apelacyjnych, przedsta­
wiono następujące:

— w czasie procesu wojskowego 
Słowika istniały naciski, aby skazać 
go na karę śmierci “dla przykła­
du” w obliczu narastającego wówczas 
problemu dezercji;

— główny dowódca Słowika sprze­
cznie z prawdą oświadczył członkom 
plutonu egzekucyjnego, że skazany 
jest kryminalistą ponieważ istniała 
obawa, iż ci odmówią wykonania 
egzekucji;

— gen. Eisenhower ułaskawił dwóch 
dalszych skazańców na wniosek ofi­
cerów obecnych przy egzekucji Sło­
wika;

— żaden z oficerów zaangażowa­
nych w sąd połowy nie wierzył, że 
wyrok na Słowiku istotnie zostanie 
wykonany.

Groucho Znowu 
w Szpitalu

Los Angeles (UPI) — Groucho 
Marx, słynny komik filmowy, który 
raptowr c podupada na zdrowiu, zo­
stał ponownie przyjęty do szpitala 
na operację złamanego biodra. 
86-letni pacjent został wyposażony 
w sztuczny staw biodrowy i, jak 
twierdzi komunikat szpitalny, czuje 
się dobrze.

Popiera 
Budżetowe 
Aspiracje 
Cartera
Walka z Inflacją
Lecz Nie Kosztem Miast 
—Hasłem Końcowej Sesji
Tucson, Ariz. (UPI) — Zakończyła 

się tutaj pięciodniowa konwencja 
mayorów 300 miast. Ponadto, około 
700 gości i innych przedstawicieli 
lokalnych samorządów brało udział 
w obradach.

Głównym tematem dyskusji — co 
znalazło później odzwierciedlenie 
w przyjętej pod koniec rezolucji — były 
aspiracje rządowe odnośnie osiągnię­
cia dodatniego bilansu budżetu fede­
ralnego najpóźniej w 1981 roku. Wy­
rażano obawy, że polityka finansowa 
rządu może w takim wypadku ozna­
czać drastyczne cięcia w dotacjach 
lokalnych oraz zarzucenie — lub ogra­
niczenie — programów świadczeń 
społecznych.

Ogółem jednak, konwencja wyra­
ziła poparcie dla planów finansowych 
Prezydenta Cartera, również pozy­
tywnie oceniając jego dotychczasowe 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej) 

Breżniew
“Wybrany” 

Prezydentem
Moskwa. (UPI) — Wystarczyło 15 

minut zakulisowych manewrów, aby 
1,517 członków Najwyższego Sowietu, 
czyli sowieckiej namiastki Parlamen­
tu, z całkowitą jednomyślnością “wy­
brało” Leonida Breżniewa, szefa 
sowieckiej partii komunitycznej, pre­
zydentem Związku Sowieckiego.

“Zawszse podporządkowywałem 
swoje życie woli partii i narodu. Przyj­
mując teraz od mej ojczyzny nowe 
zadania, pragnę zapewnić was, że po­
święcę im wszystkie swoje siły”— 
powiedział “wybrany” Breżniew, któ­
remu “jednomyślni” członkowie Naj­
wyższego Sowietu zgotowali jedno­
minutową owację, powstawszy z 
miejsc.

Breżniew zastąpi na stanowisku 
prezydenta Mikołaja Podgomego, 
który piastował to stanowisko przez 
ostatnich 12 lat i który w dniu 24 
maja został usunięty z rządzącego 
politbiura.

Przed “głosowaniem” odczytano 
oświadczenie Podgomego, który 
“prosił” o zwolnienie go z obowiąz­
ków prezydenckich. Podgórny nie 
zjawił się na sesji i od czasu po- 
padnięcia w niełaskę nic o nim nie 
słyszano i nie widziano go na arenie 
publicznej.

Prezydencką kandydaturę Breż­
niewa “wysunął” Michał Susłow, 
ostatni z liczących się członków starej 
gwardii partyjnej i główny ideolog 
partyjny.

“Od wielu lat towarzysz Breżniew 
staje przed narodem i przed całym 
światem, jako najbardziej autoryta­
tywny przedstawiciel partii komuni­
stycznej i sowieckiego państwa socja­
listycznego” — powiedział Susłow, 
podkreślając w ten sposób, że tytuł 
prezydenta ma charakter wyłącznie 
formalny i że Breżniew był i pozostał 
najwyższym przywódcą sowieckim.

W środowisku obserwatorów poli­
tycznych panuje przekonanie, że spra­
wa “prezydentury” została zaaran­
żowana przez samego Breżniewa, 
który nie mógł znieść faktu, że omijały 
go honory należne głowie państwa.

Wezwanie Do Strajku
Johannesburg. (UPI)—Przywódcy 

studentów murzyńskich w Republice 
Afryki Południowej wezwali dziś do 
strajku powszechnego dla przypom­
nienia krwawych rozruchów zeszło­
rocznych w Soweto.
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KRONIKA TRÓJCOWA
Nabożeństwa

W środę po Mszy św. o godzinie 
8-ej rano Nowenna do św. Józefa w 
dolnym kościele.
Serdeczne Bóg Zapłać

Ofiara na cele Misyjne Ojców Wer- 
bistów ubiegłej niedzieli przyniosła 
$330.00. za szczere serce i hojną ofia­
rę składamy wszystkim ofiarodaw­
com serdeczne Bóg zapłać.
Dzień Ojców

W niedzielę, 19 czerwca, obchodzi­
my tradycyjny Dzień Ojców. Skła­
damy nasze szczere życzenia Ojcom 
naszej parafii, prosząc Boga o dal­
sze błogosławieństwa, aby godnie mo­
gli wypełniać obowiązki swego po­
wołania. Szczęść im Boże we wszy­
stkich działaniach.
Pielgrzymka Do Doylestown

Pod egidą J. E. Ks. Bpa Alfreda

Z Oddziału Pań 
Post. Ironside PLAV

Oddział Pań przy Posterunku Iron­
side nr. 16 PLAV odbędzie swe posie­
dzenie w niedzielę, dnia 19 czerwca, o 
godzinie 2-ej po południu, w sali par. 
św. Fidelisa, pnr. 1406 N. Washtenaw 
Ave. Prosimy Koleżanki o liczne 
przybycie, gdyż jest dużo ważnych 
spraw do załatwienia.

Otwarcie Basenów 
w Piątek, 17 bm.

W piątek, 17-go bm. Zarząd Par­
ków Chicagoskich otwiera baseny do 
pływania w Chicago, Lyons i Calu­
met City. Baseny przy 6200 W. De­
von w mieście, Ogden Ave. na za­
chód od Harlem w Lyons oraz przy 
159-ej ul i Torrence w Calumet City 
będą otwarte codzień od 1-ej po po­
łudniu do 10-ej wieczorem, przez cały 
okres letni.

Spadek Sędziego 
W. J. Lynch’a

Sędzia Federalnego Sądu Okręgo­
wego William J. Lynch pozostawił 
majątek wysokości 970 588 doi. Testa­
ment zawiera min. zapis na 25,000 
doi. dla Eleanor Daley, wdowy po by­
łym Mayorze Chicago i drugie 25,000 
dla ich syna Michael.

Lynch, były wspólnik Daley’ego, 
zmarl w sierpniu ubiegłego roku. 
Znaczną część majątku pozostawił 
swym dwom siostrom. Michael Daley 
jest jego chrześniakiem.

L. Abramowicza i ks. Józefa F. My­
tych urządzana jest Pielgrzymka do 
Sanktuarium Matki Boskiej Często­
chowskiej w Doylestown Pennsylwa- 
nii od 15-go do 18-go lipca 1977 r. 
Rozkład Pielgrzymki jest następują­
cy:
Piątek

Pielgrzymka opuści Chicago w pią­
tek, 15-go lipca, o godzinie 6-ej wie­
czorem czarterowym autobusem Grey­
hound z placówek centralnych (wy­
znaczonych później). Przyjeżdża do 
Sanktuarium na Mszę św. w sobo­
tę około południa.
Sobota

W sobotę po południu, po przystan­
ku w motelu, odbędzie się wyciecz­
ka do Filadelfii, by zwiedzić miejsce 
Niepodległości, dom Kościuszki, ka­
tedrę Świętych Piotra i Pawła, sank­
tuarium nowego amerykańskiego 
świętego biskupa Jana Nepomucena 
Neumann, kościół Sw. Wojciecha. Po 
wspólnym obiedzie wieczorem, po­
wrót do motelu.
Niedziela

W niedzielę opuszcza się motel o 
9-ej, a uda je się do Sanktuarium 
Matki Bożej, by zwiedzić miejsce 
święte, na Drogę Krzyżową, konce­
lebrowaną Mszę św. Pontyfikalną z 
ks. bp. Abramowiczem. Potem zwie­
dza się cmentarz i uczestniczy w na­
bożeństwach po południu prowadzo­
nych przez Ojców Paulinów.
Powrót

W niedzielę wieczorem o 6-ej piel­
grzymi opuszczają Sanktuarium, do 
Chicago'wracają w poniedziałek ra­
no około 10-ej.
Cena

Koszt wycieczki wynosi $115.00 od 
osoby — okupacja podwójna; aseku­
racja bagażu i od wypadku, wyciecz­
ka do Filadelfii wraz ze wspólnym 
obiadem. Inne przekąski i obiady 
do woli osobistej we własnym za­
kresie.
Rezerwacje

Zachęca się rezrwowanie sobie miej­
sca natychmiast, gdyż liczba piel­
grzymów ograniczona jest do 200 osób. 
Telefon: 286-6262.
Jubileusze

Z okazji 40-ej rocznicy małżeństwa 
składamy Rajmundowi i Zofii Siko­
ra gratulacje oraz serdeczne życze­
nia wszelkiego błogosławieństwa Bo­
żego w dalszym wspólnym życiu.

Popiersie Chopina — Wspaniała 
Rzeźba Profesora Fabiona 

Budzi Podziw Zwiedzających Studio 
Wybitnego Artysty

A

Miesięcznik “Chicago”, wydawnic­
two WFMT, Inc., 500 N. Michigan, 
zamieścił w wydaniu czerwcowym 
obszerny wywiad z profesorem Johnem 
Fabionem, wybitnym artystą mala­
rzem i rzeźbiarzem polskiego pocho­
dzenia. Prof. Fabion został niedaw­
no wybrany do Klubu Artystycznego 
(The Art Club of Chicago), jednego 
z najbardziej prestiżowych w naszym 
mieście.

Przedstawiciele miesięcznika zwie­
dzili pracownię prof. Fabiona, a gdy 
zapytali o postępy najnowszej pracy 
zaprowadził ich do garażu by poka­
zać pięknie wykonane popiersie Cho­
pina, 5 stóp wysokości i 5 objęto­
ści. Jedynym problemem prof. Fa­
biona jest obecnie uzyskanie $15,000 
na dokonanie odlewu. Wówczas po­
piersie na piedestale wysokości sied­
miu stóp, będzie umieszczone na Cho­
pin Square, u zbiegu ulic Milwaukee 
i Elston.

Chopina wysokości ośmiu stóp. Przez 
okres 30 lat statua ta stała przed 
szkołą im. Chopina na ul. Rice. Przed 
pięciu laty została zniszczona przez 
wandali.

Profesor Fabion osiedlił się w Chi­
cago w 1912 roku, wystawiał swe 
prace w U.S. i zagranicą, otrzymu­
jąc mnóstwo nagród. W ubiegłym ro­
ku Muzeum Polskie w Am. urządzi­
ło wystawę rzeźb i obrazów prof. 
Fabiona z okazji 50-lecia jego pra­
cy twórczej.

Profesor narzeka na brak zaintere­
sowania społeczności polonijnej dzie­
łami sztuki, ale mimo to nie usta- 
je w pracy. Ci, którzy mieli okazję 
zwiedzenia pracowni prof. Fabiona 
życzą wybitnemu artyście by uzy­
skał potrzebną na odlew popiersia 
Chopina sumę, bo wówczas każ­
dy będzie mógł podziwiać wspania­
le dzieło sztuki.

Wrap Jumpsuit!Jedną z najbardziej godnych uwa­
gi prac prof. Fabiona była statua

» HHI

Dr. Michaeta 
N.D.

Nadzwyczajna Morska Roślina
Wydobyta z mórz Norwegii a zawarta 
w tabletkach KELP-KARBON Jeat U 
najbogatsze, naturalne źródło witamin 
1 60 minerałów a szczególnie jodu Gdy 
brak tych składników w organilmle 
ludzie czują się wyczerpani, nerwowi 
cierpią na żołądek, są podatni na różne 
infekcje 1 choroby Szczególnie obecnie 
przy zmiennej pogodzie w chłodne dni 
zarżnijcie przyjmować KELP-KARBON

Cena na butelkę $5.09.
3 butelki $13.50

 Zioła Nr. 18 Reumatyzm Muskularny__________ Paczka $3.89
Q Zioła 11 Na Pęcherz i Nerki .......................... Paczka $2.89

 Zioła Nr. 20 Na Nerwowość____________ Paczka $3.89
 Zioła Nr. 16 Na Wątrobę i żółć ...............................Packa $3.89
 Zioła Nr. 31 Na Gazy Żołądka___________ Paczka $2.89

J Zioła Nr. 17 Na Łagodne Przeczyszczenie_______ Paczka $2.50
 Zioła Nr. 340 Dla Kobiet przy Zmianie Życia Paczka $3.85
 Zioła Nr. 10 Na Astmę Bronchiainą___________ Paczka $3.85
 Zioła Nr. 100 (Wzmacniając) Dla Mężczyzn Paczka $3.50

U Zioła Nr. 9 Na Wyrzuty Skórne___________ Paczka $3.89
 HERBATA BI-BE-TIC zamiast kawy —

używana dla tych co mają cukrzycę ....Paczka $2.89 
 Zioła Nr. 40 Przeciw Nadciśnieniu Krwi Paczka $3.89 
 Zyme-Aids — Kapsułki na gazy żołądka

i Niestrawność Pokarmu ___ ___  Butelka (75 kaps.) $5.89
“B.-M.-B." 50 kapaułek

Zawiera wyciąg ze szpiku kości i śledziony z doborowego 
bydła Buduje nowe czerwone ciałka krwi. Wzbogaci krew 
Także na zwyczajną Anemię dla osób wycieńczonych prac*. 
Buduje krew i siłę Doskonałe dla dzieci.

Butelka $5.85, 3 butelki — $18.00
nVvsliicte zamówienie z Money Order

DR. MICHAEL'S HERB CENTER
1223 N. Milwaukee Ave. Chicago. III. 60622

Zebranie Komitetu 
Obywatelskiego

W dniu 16 czerwca, w czwartek, 
odbędzie się zebranie Komitetu Oby­
watelskiego, w domu Placówki Nr. 
90 SWAP, przy 6005 W. Irving Park Rd.

Zebranie to będzie ostatnim przed 
okresem letnim i dlatego uprasza się 
wszystkich przedstawicieli organiza­
cji oraz członków indywidualnych o 
przybycie.

Zebranie odbędzie się o godz. 7:30 
wieczorem.

Za Komitet Obywatelski—A. Kaj- 
kowski.

Nadzwyczajne 
Walne Zebranie 

Koła AK
Na podstawie par. 26 p. A. statutu 

Koła B. Żołnierzy A.K., Zarząd Od­
działu Chicago zwołuje Nadzwyczajne 
Walne Zebranie, celem wyboru Dele­
gatów Oddziału na walny Zjazd Okrę­
gu Koła A.K. w U.S.A., który odbędzie 
się w dniach 4 i 5 września 1977 r., w 
Chicago.

Nadzwyczajne Walne Zebranie od­
będzie się w niedzielę, 19 czerwca, 
o godz. 2:30 w pierwszym terminie i o 
godz.3:00 w drugim terminie, 6005 W. 
Irving Park Rd., Dom Placówki 90 
SWAP.

K. Sztemal—prezes; J. Sawicki— 
sekretarz.

Printed Pattern
4627
SIZES
8-18

oraz

520 So. Michigan Ave.
w Pick Congress Hotel

SPECJALNA OKAZJA
TYLKO W SOBOTY i W NIEDZIELE

Pierścionki zaręczynowe, obrączki ślubne i wszystkie wyroby złote oraz 
brylanty Z OBNIŻKĄ CEN O 50%. — Posiadamy kamienie nieoprawione, 
szlachetne oraz syntetyczne w dużym wyborze. Wykonujemy wszystkie 
specjalne zamówienia w naszej wytwórni. Wszystkie wyroby złote 
brylanty są gwarantowane - przy zakupie wydawany jest certyfikat.

Godziny otwarcia sobota 9 do 6, niedziela 11—5.

MARGOTS
ISTNIEJE OD 1945 r.

Tel. HA 7-2225
Mówimy po polsku

Jump into perfect fit with­
out fuss! Just wrap and sash 
flattering diagonal jumpsuit. 
Whip this up in thrifty knits for 
summer thru fall.

Printed Pattern 4627: Misses’ 
Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. 
Size 12 (bust 34) jumpsuit 3 
3/8 yards 45-inch fabric.

$1.25 for each pattern. Add 35c 
for each pattern for first-class 
mail and handling. Send to:

Anna Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 West 17th St., 
New York, N. Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

ANSWER to inflation — sew 
and save dramatic dollars! Send 
for NEW SPRING - SUMMER 
PATTERN CATALOG. Clip 
coupon for free pattern! Sep­
arates, jump-suits, day—evening
dresses. Send 75c.
Instant Sewing Book ..._........$1.00
Sew + Knit Book....._.$1.25
Instant Money Crafts $1.00
Instant Fashion Book............$1.00

Henryk Sienkiewicz

OGNIEM I MIECZEM
POWIEŚĆ

239 (Ciąg dalszy'

Na to odrzekł Skrzetuski:
— Wszyscy my w królewskiej właśnie usarskiej 

chorągwi jesteśmy pod znak zapisani z wyjątkiem 
pana Zagłoby, któren, jako wolentarz, z wrodzonej 
rezolucji staje. A że pod księciem wojewodą służymy, 
to w pierwszym rzędzie z miłości dla jego osoby, 
a po wtóre, chcieliśmy wojny jak najwięcej zażywać.

— Jeżeliście taką mieli chęć, to słusznie czynicie. 
Pewnie by pan Podbipięta pod niczyją chorągwią tak 
łatwo swoich głów nie znalazł — odrzekł starosta. — 
Ale co do wojny, to w tych czasach wszyscy jej ma­
my do syta.

— Więcej niźli czego innego — odparł Zagłoba. — 
Przychodzili tu do nas od rana z pochwałami, ale 
żeby nas kto na przekąskę i łyk gorzałki poprosił, 
ten by nas najwdzięczniej uczęstował.

To powiedziawszy pań Zagłoba pilno patrzył w oczy 
staroście krasnostawskiemu i mrugał niespokojnie. 
Starosta zaś uśmiechnął się i rzekł:

— Od wczorajszego południa nic w gębę nie wzią­
łem, ale łyk gorzałki może się w jakim sepeciku 
znajdzie. Służę waszmościom.

Lecz Skrzetuski, pan Longinus i mały rycerz poczę­
li się opierać i gromić pana Zagłobę, który się wy­
kręcał, jak mógł, i tłumaczył, jak umiał.

— Nie przymawiałem się — mówił — bo ambicja 
moja w tym, że wolę swoje oddać, byle cudzego nie 
ruszać, ale gdy tak zacna persona prosi, toż grubiani- 
tas byłaby odmawiać.

— Już też pójdźcie! — mówił starosta. — I mnie 
miło w dobrej kompanii posiedzieć, a póki nie strze­
lają, mamy czas. Na jadło was nie proszę, bo i o ko­
ninę już trudno, a co nam konia na majdanie ubiją, 
to sto rąk po niego się wyciąga, wszelako gorzałki 
jest ze dwie flasze, których dla siebie samego pew­
nie nie będę chował.

Tamci jeszcze się opierali i nie chcieli, ale gdy 
bardzo nastawał, poszli, a przodem pobiegł pan Stę- 
powski i tak się uwinął, że kilka sucharów i kilka 
kawałków koniny znalazło śię do przegryzienia po 
wódce. Pan Zagłoba zaraz nabrał lepszej myśli i mó­
wił:

— Da Bóg, że jak król jegomość nas wyzwoli z te­
go oblężenia, to się zaraz pospolitemu ruszeniu do 
wozów dobierzemy. Oj, siła oni specjałów zawsze ze 
sobą wożą i brzucha każdy lepiej strzeże niż Rze­
czypospolitej. Wolę z nimi jeść jak wojować, ale że 
to pod okiem królewskim, to może będą nieźle stawali.

•Starosta spoważniał.
— Jakośmy sobie zaprzysięgli — rzekł — że jeden 

na drugim padnie, a nie poddamy się, tak się i stanie. 
Musimy być na to gotowi, że coraz cięższe czasy przyj­
dą. Żywności już prawie nie ma, a co gorzej, to i pro­
chy się kończą. Innym ja bym tego nie mówił, ale 
waszmościom można. Niedługo jeno zaciekłość w ser­
cach i szable w ręku nam pozostaną — i gotowość 
na śmierć, więcej nic. Daj, Boże, króla jak najprędzej, 
bo to ostatnia nadzieja. Wojenny to pan! Pewnie by 
fatygi i zdrowia, i gardła nie żałował, byle nas wyzwo­
lić — ale za małe ma siły i musi czekać, a waszmościo- 
wie wiecie, jak pospolite ruszenie powoli się ściąga. 
I zresztą skąd król jegomość ma wiedzieć, w jakich 
my tu kondycjach się bronimy i że już okruchów do­
jadamy?

— My już siebie ofiarowali — rzekł Skrzetuski.
— A żeby tak dać znać? — pytał Zagłoba.
— Żeby się znalazł kto taki cnotliwy — rzekł sta­

rosta — kto by się przekraść podjął, ten by nieśmier­
telną sławę za życia pozyskał, ten by był zbawcą 

' całego wojska i od ojczyzny klęskę by odwrócił. Choć­
by i pospolite ruszenie jeszcze w całości nie stanęło, 
to może sama bliskość króla zdołałaby bunt rozpro­
szyć. Ale kto pójdzie? kto się podejmie, gdy Chmiel­
nicki tak poobsadzał wszystkie drogi i wyjścia, że 
mysz się nie przeciśnie z okopu? Jawna i oczywista 
to śmierć taka impreza!

— A od czego fortele? — rzekł Zagłoba. — I jeden 
już mi do głowy przychodzi.

— Jaki? jaki? — pytał starosta.
— A owo co dzień bierzemy po garści jeńców. Że­

by tak którego przekupić? niechby udał, że od nas 
uciekł, a potem ruszył do króla.

— Muszę o tym z księciem pomówić — rzekł staro­
sta.

Pan Longinus zamyślił się głęboko, aż czoło po­
kryło mu się bruzdami, i cały czas siedział milczący. 
Nagle podniósł głowę i rzekł ze zwykłą sobie sło­
dyczą:

— Ja się podejmę przekraść przez Kozaków...
Rycerze usłyszawszy te słowa porwali się zdumie­

ni z miejsc, pan Zagłoba usta otworzył, Wołodyjowski 
począł ruszać wąsikami raz po razu, Skrzetuski przy­
bladł, a starosta krasnostawski uderzył się po aksa­
micie i zakrzyknął:

— Waćpan podjąłbyś się tego dokonać?
— Czyś waść rozważył, co mówisz? — rzekł Skrze­

tuski.
— Dawno rozważyłem — rzekł Litwin — bo już 

to nie od dziś między rycerstwem mówią, że trzeba 
dać znać królowi jegomości o naszym położeniu. A ja 
słysząc to myślałem sobie w duchu: niechby mnie 
Bóg najwyższy pozwolił ślub mój spełnić, zaraz bym 
poszedł. Ja, lichy człek, co ja znaczę? co mnie będzie 
za szkoda, chociaż usieką po drodze?

— Ależ usieką bez pochyby! — zawołał Zagłoba. — 
Słyszałeś waść, co pan starosta mówił, że to śmierć 
oczywista?

— Tak i co z tego, brateńku? — rzekł pan Longi­
nus. — Jak Bóg zechce, to przeprowadzi, a nie, to 
w niebxv. nagrodzi.

— Ale pierwej cię pochwycą, mękami zmorzą 
i śmierć okrutną zadadzą. Człeku, czyś rozum stra­
cił? — mówił Zagłoba.

— A taki pójdę, brateńku — odparł ze słodyczą 
Litwin.

— Ptak by nie przeleciał, bo Z łuku by go ustrzelili. 
Okopali nas naokoło jako jaźwca w jamie.

— A taki pójdę — powtórzył Litwin. — Ja Bo­
gu wdzięczność winien, że mnie ślub spełnić pozwo­
lił.

— No, widzicie go! patrzcie się na niego! — wołał 
zdesperowany Zagłoba. — To lepiej każ sobie od razu 
głowę uciąć i z armaty na tabor wystrzelić, bo w ten 
tylko sposób mógłbyś się między nimi przecisnąć.

— Już pozwólcie, dobrodzieje! — rzekł Litwin skła­
dając ręce.

— O nie! nie pójdziesz sam, bo i ja pójdę z tobą — 
rzekł Skrzetuski.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

Wiadomości z Gminy 87 ZNP 
z Annowa

Posiedzenie Gminy 87 ZNP
Zawiadamia się wszystkich dele­

gatów i delegatki do Gminy 87 
ZNP, iż miesięczne posiedzenie od­
będzie się w piątek, 17-go czerwca, 
w sali Dorman-Dunn American Le­
gion Hall, pnr. 2127 W. Cermak 
Road; punktualnie o godzinie 7:30 
wieczorem.

Upraszamy wszystkich delegatów 
i delegatki do wzięcia licznego udzia­
łu w tym posiedzeniu, gdyż mamy 
wiele ważnych spraw do załatwie­
nia, jak również będzie to ostatnie 
posiedzenie przed odroczeniem się 
na wakacje.

Zespół Tańców i Śpiewu 
Przy Gminie 75 ZNP

Zespól Młodzieżowy nauki i śpie­
wu przy Gminie 75 ZNP zawiada­
mia całą młodzież, że w tę niedzie­
lę, 19-go czerwca, odbędzie się ostat­
nia lekcja przedwakacyjna. Prosimy 
wszystkich rodziców o wspólne przy­
bycie z młodzieżą na salę tańców. 
Będzie do omówienia ważna sprawa. 
Instruktorką tańców jest pani Tere­
sa Samolska. Instruktorem śpiewu 
jest p. Henryk Sobkowicz. Prosimy 
o punktualne przybycie do sali w Avon­
dale Park Building, pnr. 3535 W. 
School St., o godzinie 1-ej. Lekcja bę­
dzie do 3-ej. — Kierownik Julian 
Walas.

Ważne Zebranie 
Komitetu Rozwoju 

Gminy 39 ZNP
Bardzo ważne posiedzenie Komite­

tu Rozwoju Gminy 39 ZNP odbędzie 
się w piątek, 17-go czerwca, w sali 
J. Słowackiego, pnr. 1700 W. 48-ma 
ulica, początek o godzinie 7:30 wie­
czorem.

Zapraszamy wszystkich prezesów, 
sekretarzy, organizatorów oraz tych 
wszystkich, którzy interesują się roz­
wojem Związku Narodowego Polskie­
go-

Franciszek Goryl, prezes i prze­
wodu. Komitetu; Helena Marzec, 
sekretarka Gminy.

Zarząd Gm. 87 ZNP: Michał Lat­
ka, prezes; Lottie Poremba, sekr. 
Gminy.

Posiedzenie
Tow. Artyleria Polska, Jerzego Wa­

shingtona, Gr. 760 ZNP, zaprasza 
członków do wzięcia licznego udzia­
łu w posiedzeniu, które odbędzie się 
w niedzielę, 19-go czerwca, w sali 
Weteranów Polskich, pnr. 4139 S. Ke- 
dzie Ave., o godzinie 2-ej po połu­
dniu.

Członkowie obecni na posiedzeniu 
będą mieli sposobność wygrania su­
mę pięciu dolarów, więc przybywaj­
cie licznie. — Zarząd Gr. 760 ZNP. 
40 Rocznica Ślubu

W niedzielę, 19-go czerwca, pp. 
Stanisław i Aniela Oleksy będą ob­
chodzić 40-stą rocznicę pożycia mał­
żeńskiego, w gronie swych dzieci 
i wnuków. Państwo Oleksy należą 
do Gr. 760 ZNP, zaś p. Oleksy jest 
delegatem do Gm. 87 ZNP, oraz 
korespondentem tejże Gminy.

Polski Astronom 
Współodkrywcą Nowych 
Obiektów Kosmicznych
Polski astronom doc. Wojciech Krze­

miński — przebywający na badaniach 
naukowych w USA — został współod­
krywcą nowego typu obiektów kos­
micznych, nazwanych polarami. Są to 
gwiazdy o zmiennej polaryzacji pro­
mieniowania.

Polary odkryto za pomocą nowej, 
precyzyjnej aparatury do badania 
światła gwiazd. Składają się one z 
centralnej, silnie skondensowanej 
gwiazdy, prawdopodobnie tzw. białego 
karła o silnym polu magnetycznym: 
w pobliżu znajduje się duża ilość 
rozrzedzonej materii w formie dysku. 
Spolaryzowany składnik światła po­
chodzi z materii z zewnętrznej części 
dysku, poruszającej się w polu mag­
netycznym “białego karła”.

Odkrycie to pozwoli rozwiązać za­
gadkę nieregularnych zmian blasku 
pewnych typów gwiazd.

DZWOŃCIE A DOWIECIE SIĘ 
JAK NISKIE SĄ NASZE CENY

ROBIMY 
OKULARY 

NA POCZEKANIU

N.C.I. OPTICAL LAB
3310 W. 63rd St. Tel. 778-7900

OTWARTE CODZIENNIE OD 9 RANO DO 5 PO POŁ. 
ZAMKNIĘTE W ŚRODY.

Mówimy po polsku. Zgłaszajcie się do
Dr. Edwin MirochnaO.D.

• WSZYSTKIE RODZAJE 
“CONTACT LENSES”

• EGZAMIN AC JA OCZU
• DOPASOWANIE

OKULARÓW
• WSZYSTKIE NAPRAWY

OKULARÓW
• ZNIŻKA DLA EMERYTÓW
OKAZUJĄCYCH TO OGŁOSZENIE

• ROBIMY OKULARY
NA RECEPTY

AUTENTYCZNE PRZEŻYCIA 
POLSKICH SPADOCHRONIARZY

w czasie okupacji niemieckiej!

“Pociąg Odchodzi o Północy”
Autor Wacław Solski

sam przeżył i opisał tv niezwykle przygody! 
Zamówienia kierować:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. MILWAUKEE AVE. 

CHICAGO, ILL. 60622 *

Za zaliczeniem pocztowym (C.O.D.) nic wysyłamy.

Największe Dzieło 
Jana Lechonia

“Dziennik” Jana Lechonia oceniony 
został entuzjastycznie jako “najwięk­
sze dzieło poety” przez prof. Artura 
Hutnikiewicza z Uniw. M. Kopernika 
w Toruniu w “Portretach i szkicach 
literackich” wydanych przez Tow. 
Naukowe w Toruniu w roku ubiegłym. 
Uważa on, że “najbardziej przejmują­
ce są stronice “Dziennika” poświęcone 
autoanalizie własnej osobowości i da­
jące jak gdyby wgląd w najbardziej 
mroczną i niepokojącą tajemnicę czło­
wieka i poety”. Hutnikiewicz dostrzegł 
i właściwie zinterpretował “straszliwą 
samotność” poety, borykającego się 
przez długie lata ze “sparaliżowaniem 
wewnętrznych mechanizmów twórczo­
ści”, wyrażającym się niemożliwością 
pisania.

“Szkice” poświęcone są literaturze 
polskiej XX w. Rozpoczyna je obrona 
powieści psychologicznej Sienkiewicza 
“Bez dogmatu” i rzadkie w literaturze 
krytycznej próby ułaskawienia “Ro­
dziny Połanieckich”. Od Żeromskiego 
przechodzi Hutnikiewicz do Lechonia 
i Skamandrytów, poświęcając im po­
nad 120 stron i zatrzymując się naj­
dłużej przy omawianiu twórczości Ka­
zimierza Wierzyńskiego, której jest 
doskonałym znawcą i wielbicielem. 
W książce cytowani są z wzorową 
dokładnością pisarze i krytycy emi­
gracyjni np. Tymon Terlecki i Juliusz 
Sakowski. amz

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
NADAWANE 
CODZIENNIE

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
I O POLSCE

Codziennie 6:00-6:30 rano 
WOPA—1400 kc 

5 DNI
Od poniedziałku do piątku

MARIAN CZERNIECKI

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA

Codziennie 
od 6:30 do 7:00 rano 
Sobota 11-11:30 rano 

Niedziela 1:00-2:00 po poi.
MICHAL PRZEMYSKI

Kierownik

ROBERT 
LEWANDOWSKI

Stacja WSBC—1240 KC
Codziennie 7:00-8:30 rano 

2:00-3:00 po poł, w Niedziele
ROBERT 

LEWANDOWSKI
Właściciel

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCIŃSKIEJ

Stacja WEDC
7 dni w tygodniu

8:30-9:30 rano

“POLSKA W MUZYCE, 
PIEŚNI I SŁOWIE?

Stacja WOPA 
Codziennie 

od 12 w poł. do 12:30 po poł.

ADAM 
GRZEGORZEWSKI 
Kierownik-Zarządca

“KAWALKADA” 
WOPA 

Co Wieczór od 7:30-8-30 
Poniedziałki 

KAWALKADA 
90 Minut od 7 Wiecz.

DR. W. SIKORA, 
Producent

“GŁOS POLONII”
WOPA—1490 KC

Codziennie 
od 4:30 po poł. 
do 6 wieczorem 

W Soboty 
4:00-6:00 wiecz.

Pp. Mgr. JÓZEF I SŁAWA 
MIGAŁOWIE, właściciele

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW” 

Stacja WOPA—1490 KC 
w każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7:00-7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI

Anonserzy
PELAGIA I BRONISŁAW 

MROZOWIE

Od Przyjaciół Moskali

■L Ż&1
s

Władimir Bukowski Adam Michnik

Trzej wybitni dysydenci rosyjscy, przebywający obecnie na Zachodzie: Władimir Bukowski 
— wieloletni więień i “pacjent” zamkniętych zakładów psychiatrycznych, Natalia Gorbaniewska — 
pisarka, oraz Władimir Maksimów — pisarz, autor głośnej powieści “Siedem dni stworzenia”, 
więzień łagrów ZSRR, wystąpili z płomiennym apelem w obronie polskich opozycjonistów 
prześladowanych i więzionych w Polsce. Apel ten zatytułowany “Więźniowie sumienia w Polsce” 
zamieszczamy poniżej za “Nowym Dziennikiem”. Ukazał się on po raz pierwszy 1 czerwca w 
gazecie rosyjskiej, wydawanej w Nowym Jorku “Nowoje Russkoje Słowo”.

Po Moskwie, Ukrainie, Gruzji i Cze­
chosłowacji fala prześladowań dotarta 
i do Polski. Władze nie spełniły jeszcze 
do końca — a może nie mają zamiaru 
spełnić — swych półobietnic wypusz­
czenia na wolność wszystkich uczestni­
ków zeszłorocznych robotniczych pro­
testów, ale represje już dotknęły tych, 
którzy stawali w obronie robotników, 
ich rodzin, którzy informowali świat o 
tym, co się dzieje — członków i współ­
pracowników Komitetu Obrony Ro­
botników. Gangsterskie zabójstwo 
studenta Stanisława Pyjasa pokazało, 
że służba bezpieczeństwa nie powstrzy­
ma się przed żadnymi metodami ter­
roru i prześladowań. Od dnia pogrzebu 
Pyjasa w mieszkaniach kilkudziesięciu 
przedstawicieli środowisk opozycyj­
nych odbyły się rewizje, oni sami byli 
wzywani na przesłuchania, przetrzy­
mywani w areszcie, stawali się ofiara­
mi policyjnych zasadzek i łapanek. 
Dziesięć osób (a liczba ta lada dzień 
może się powiększyć) znajduje się 
obecnie w więzieniach z trzymiesięcz­
nymi sankcjami prokuratorskimi.

Pierwszego aresztowano Adama 
Michnika, którego poznaliśmy i poko­
chaliśmy podczas naszych spotkań na 
Zachodzie. Spędził tu, w bezpieczeń­
stwie, około ośmiu miesięcy. Mógł nie 
wracać do Polski i wygląda na to, że 
władze, zezwalając mu na wyjazd, na 
to właśnie liczyły.

— Kiedy masz zamiar wracać? — 
pytaliśmy Adama.

—Mam paszport do 2 maja, ale jeśli 
przyjaciele z Warszawy zadzwonią i 
powiedzą: “Jesteś nam potrzebny”, 
wracam natychmiast.

Tu na Zachodzie mógł milczeć i cie­
szyć się pięknymi widokami europej­
skich miast. Ale Adam występował na 
zebraniach, sympozjach, konferenc­
jach prasowych, pisał do gazet i poja­
wiał się w telewizji. Kołatał do drzwi 
związków zawodowych, partii politycz­
nych, organizacji społecznych. W od­
powiedzi napotykał na odzew, współ­
czucie lub obojętność.

1 maja wylądował na lotnisku w 
Warszawie.

— Obawiam się, że zabiorą mnie 
wprost z lotniksa — mawiał Adam.

Nie obawiał się więzienia, obawiał 
się, że nie dane mu będzie spotkać 
się z przyjaciółmi, złożyć im spra­
wozdanie ze wszystkiego, co zrobił w 
Europie zachodniej dla polskiej spra­
wy. Obawiał się, że nie będzie mógł 
wziąć czynnego udziału w działalności 
opozycji w Polsce. Brak działania 
przerażał go bardziej niż groźba wię­
zienia. Przy każdym spotkaniu z nim 
odnosiło się wrażenie, że lada moment

zerwie się z miejsca i pogna gdzieś 
dalej — na inny kraniec miasta lub 
do innego kraju coś komuś tłumaczyć, 
o czymś przekonywać. Teraz jest ska­
zany na trzy kroki wszerz, cztery kro­
ki wzdłuż — skąd nie sposób się 
wyrwać.

Nie zabrano go z lotniska. Los daro­
wał mu jeszcze dwa tygodnie wolno­
ści. Rozmawialiśmy z nim o więzieniu, 
śmiejąc się. Wydawało się, że śmie­
chem będziemy w stanie odczarować 
tę groźbę, rozsypać ją jak piasek. Nie 
rozsypaliśmy.

Dla nas Adam stał się chodzącym 
zaprzeczeniem wrogości między na­
szymi narodami.

— Jestem najbardziej prorosyjskim 
Polakiem — mawiał Adam ze smut­
kiem i odrobinę wyzywająco. — Uczy­
łem się rosyjskiego w szkole przez 11 
lat i niczego się nie nauczyłem. Dopie­
ro później nauczyłem się języka rosyj­
skiego “na dysydentach”. Przeczyta­
nie “Archipelagu Gułag” w oryginale 
stało się dla mnie sprawą honoru.

Tylko na drodze pokonywania kilku­
setletnich krzywd między narodami 
Polski i Rosji, Rosji i Ukrainy, Ukrai­
ny i Polski możemy liczyć na to, że 
naszą przyszłością stanie się wolność. 
Po raz trzeci trzydziestoletni Adam 
Michnik trafił do więzienia Polski Lu­
dowej. Po raz drugi lub trzeci poszli 
do więzienia Jacek Kuroń, Sewek 
Blumsztajn, Jan Lityński. W więzieniu 
znajdował się Jan Józef Lipski — 
uczestnik ruchu oporu od 1944 r. W 
więzieniu przebywa Naimski, Cho- 
jecki, Macierewicz, Piłka. Kogo aresz­
tują jutro? Albo inaczej — kogo nagle 
z więzienia wypuszczą?

System totalitarny nikogo nie wy­
puszcza na wolność nagle, jakimś cu­
dem, przypadkowo lub z dobroci serca. 
Jeśli w chwili obecnej tylko niewielu 
spośród uczestników zeszłorocznych 
strajków pozostaje w areszcie — nie 
jest to przykładem miłosierdzia pol­
skiego rządu. Jest to zasługą Komite­
tu Obrony Robotników i tych, którzy 
mu pomagali w Polsce i za granicą. 
Jeśli na wolności znalazł się Vaclav 
Havel, to jest to zasługą desperackiej 
walki członków ruchu “Karta-77” i 
wszystkich, którzy im okazali popar­
cie. Tylko dzięki szerokiej kampanii 
publicznej uwolniono Paula Gomę — 
inaczej żaden jubileusz ani amnestia 
by mu nie pomogły.

Przyłączamy się do apelu KOR o za­
przestanie policyjnych represji w Pol­
sce. Przyłączamy się do apelu pol­
skich pisarzy, skierowanego do inteli­
gencji, związków zawodowych i 
wszystkich ludzi dobrej woli. Żądamy 
zaprzestania prześladowań, zwolnienia

z więzień robotników, intelektualistów 
i studentów. Żądamy, by zaprzestano 
odbierać ludziom wolność słowa i nie­
zależnego myślenia. Wyrażamy soli­
darność z niezależnymi ugrupowania­
mi polskimi: Komitetem Obrony Ro­
botników, dopiero powstałym Komite­
tem Solidarności Studentów oraz Ru­
chem Obrony Praw Człowieka i Oby­
watela.

Wyrażamy nadzieję, że powietrze 
wolności stanie się czymś naturalnym 
w Polsce, w całej Europie wschodniej 
i w naszej umęczonej ojczyźnie.

Władimir Bukowski 
Natalia Gorbaniewska 

Władimir Maksimów

Festiwal Letni 
w Domu Starców 
Im. Św. Józefa

Zarząd Domu Starców Sw. Józefa, 
2650 North Ridgeway Ave., zapra­
sza na Festiwal, jaki odbędzie się 
w ogrodzie na gruntach Domu dla 
Starców w niedzielę, 26-go czerwca, 
w godzinach od 1-ej do 5-ej po po­
łudniu.

Zarząd zapowiada wiele atrakcyj­
nych kiosków, w których można bę­
dzie nabyć sztuczną biżuterię, kwia­
ty, rośliny, wyroby rękodzielnicze. 
Będą różne gry, przekąska i napoje 
orzeźwiające.

Do tańca będzie grała orkiestra pod 
dyrekcją Stan Czyżowicza.

Dochód z Festiwalu przeznaczony 
na odnowienie budynku. Zaintereso­
wani mogą telefonować: 235-8600.

Siostra Mary Agnes, CSF, zarzą­
dzająca Domu Sw. Józefa, zaprasza- 
wszystkich życzliwych.

Oryginalny Przyrząd
Japońska firma samochodowa Hon- 

,da opracowała oryginalny przyrząd, 
w który wyposaża swoje samochody. 
Jest to czujnik, umieszczony przy 
kierownicy samochodu, reagujący na 
obecność oparów alkoholu w oddechu 
kierowcy.

W wypadku obecności takich opa­
rów w kabinie czujnik automatycznie 
wyłącza zapłon i blokuje silnik.

Mankamentem urządzenia jest to, 
że wyłącza on silnik nawet wtedy, 
kiedy kierowca jest trzeźwy, a tyl­
ko. .. pasażerowie pod “rauszem”.

Dążąc do “idealnego” samochodu, 
nie od rzeczy byłoby połączenie po­
mysłu firmy Honda z pomysłem fir­
my Citroen, która wyprodukowała typ 
samochodu osobowego z odrębnym 
urządzeniem klimatyzacyjnym dla 
wnętrza samochodu i dla kabiny kie­
rowcy.

CAT.NO.357Z

EAGLE JEWELERS
Polonijny Skład Jubilerski

5712 W. BELMONT Nowej Polonii Tel. PE 6-6007
Pod Wielkim Szyldem z Orłem i z Polskim napisem "Skład Biżuterii".

NA DZIEŃ OJCA
POLECAMY 

BELL & HOWELL 
APARATY FILMOWE 

I PROJEKTORY 
Teraz możecie zamawiać 

na łatwe spłaty.

BELL & HOWELL
Ma Najbardziej 

Precyzyjne Aparaty
Doskonały Zegarmistrz Polski Szybko i Fachowo Naprawia i Reguluje Zegarki. 

Dla wygody Klientów siklep otwarty również w niedziele od 12 do 5 po poŁ 
oraz codziennie od 9 rano do 6 wieczór, a w pon. i czwartki do 9 wiecz.

TYLKO JEDNEJ MINUTY TRZEBA, ŻEBY SOBIE OTWORZYĆ KONTO 
W EAGLES JEWELERS. A ile lat się potem człowiek cieszy, że to zrobił. 

Bez procentów przez 6 miesięcy Wszyscy u nas mówią po polsko.
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne 

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6 mos.) 18.00
Kwartał. (3 mos.) 10.50
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6 mos.) 6.75
Kwartał. (3 mos.) 4.00

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne 

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6 mos.) 25.00
Kwartał (3 mos.) 15.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 9.50
Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codziennie (Single Daily-Copy) .

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
25t Numer Weekendowy (Single Week-End) .......30c

Słuszne Ograniczenia
Senat uchwalił ustawę, na mocy której Stany 

Zjednoczone wpłacą około $5 bilionów do mię­
dzynarodowych instytucji bankowych, zajmu­
jących się popieraniem rozwoju gospodarczego 
głównie krajów Trzeciego Świata. Do projektu 
ustawy wprowadzona została słuszna popraw­
ka sen. Roberta Dole (R) z Kansas, a mia­
nowicie, że nie mogą być udzielane pożyczki 
czy' też wpłaty bezwrotne na rzecz Wietnamu, 
Kambodży, Laos i Kuby.

Takie ujęcie nakłada na amerykańskich przed­
stawicieli w międzynarodowych instytucjach 
finansowych, jak World Bank czy Asian De­
velopment Band, obowiązek sprzeciwiania się, 
jeśli te instytucje chciałyby dawać pożyczki 
wspomnianym krajom, mającym wyjątkowo 
zły rekord gwałcenia praw ludzkich. Jeśli zaś 
pożyczki byłyby udzielane, wbrew sprzeciwom 
przedstawicieli Washingtonu, amerykańskie 
wpłaty do międzynarodowych instytucji finan­
sowych byłyby zmniejszane następnego roku 
o sumy wydane państwom gwałcącym prawa 
ludzkie.

Dodać tu trzeba, że liberalny sen. Jacob 
Javits (R) z New Yorku zwalczał poprawkę 
swojego republikańskiego kolegi, wyrażając, 
obawy, że ograniczenie pożyczkowe utrudni 
poprawę stosunków amerykańsko-wietnam- 
skich, jak też odwlecze załatwienie zagadnienia 
zaginionych w Wietnamie amerykańskich żoł­
nierzy z okresu niedawnej wojny.

Javits staje więc po stronie interesów ko­
munistycznego reżymu w Hanoi, który znany 
jest ze stosowania okrutnych metod w sto­
sunku do swoich obywateli, a więc wyraźnie 
gwałci prawa ludzkie, a do tego prowadzi 
obrzydliwą grę targowania się z Washingto­
nem o pomoc finansową, mając jako stawkę 
po swojej stronie trupy amerykańskich żołnie­
rzy. Gdy bowiem dotąd Hanoi twierdziło, że 
nic nie wie o losie reszty Amerykanów, uwa­
żanych za zaginionych w czasie działań wo­
jennych, to po jednej z konferencji w Paryżu 
“znaleziono” nagle zwłoki 20 Amerykanów 
oraz przekazano je dla przewiezienia do Stanów 
Zjednoczonych.

Trzeba z całą stanowczością potępiać tych 
ustawodawców kongresowych, którzy interesy 
własnego kraju spychają na dalszy plan, a 
przejawiają wyjątkową troskę o interesy na­
szych wrogów. Javits zaprezentował się w 
tej sprawie jako poplecznik zbrodniczego re­
żymu w Hanoi.

Drugim tego typu rzecznikiem interesów 
wrogów jest demokratyczny sen. George Mc 
Govern, który zabiega o sprawy komunistycz­
nego reżymu w Havana, odwiedza Castro, prze­
prowadza z nim rozmowy, słowem prezentuje 
się jako rzecznik totalitarnego reżymu ku­
bańskiego, który przecież swoją awanturniczą 
polityką w Afryce wyraźnie już udowodnił, 
że jest na usługi polityki Moskwy oraz wy­
konuje na terenie Afryki zlecenia Sowietów.

Wzrastają Wpływy Komunistów
Komuniści włoscy nieustannie podgryzają 

strukturę społeczną i ekonomiczną Włoch, 
umacniają zajęte pozycje i zdobywają nowe, 
pisze “Business Week”.

Przywódca komunistów Enrico Berlinguer 
w pełni wykorzystuje sytuację stworzoną przez 
ostatnie wybory, które dały komunistom 34 
procent głosów i 227 miejsc w parlamencie. 
Komuniści mogą każdej chwili obalić rząd pre­
miera Giulio Andreotti, który nie ma więk­
szości w parlamencie. Berlinguer zgodził się 
na rząd mniejszości Andreotti i już rok do­
trzymuje zobowiązania (nie za darmo), że 
ze swymi komunistami będzie wstrzymywał 
się od głosowania w sprawach, mogących do­
prowadzić do obalenia rządu. Dzięki temu 
rząd Andreotti utrzymuje się na powierzchni.

Przywódcy komunistów i chrześcijańskiej de­
mokracji konferują stale usiłując opracować 
programy reorganizacji gospodarki, szkolnic­
twa i finansów kraju, na które mogły by 
zgodzić się obydwie partie. Zapewniło by to 
tym programom znaczną większość w parla­
mencie. Komuniści w zamian za poparcie pro­
gramów w parlamencie mieli by “głos” w 
obsadzeniu kilku ministerstw “technicznych”, 
ale nie wchodzili by do rządu.

Gdy krajowi przywódcy konferują z chrze­
ścijańskimi demokratami, lokalni przywódcy 
komunistów umacniają swoje wpływy na róż­

nych odcinkach życia w terenie i biurokracji 
państwowej.

Posłowie komunistyczni są już przewodni­
czącymi kilku ważnych komitetów w parla­
mencie. Jeszcze większe znaczenie ma wciska­
nie się komunistów do biurokracji i władz 
lokalnych. Komuniści sami lub w koalicji z 
innymi lewicowymi partiami rządzą w 15 z 20 
samorządów rejonowych, oraz w 3,200 z 8,060 
miast i wsi. Daje to komunistom wpływ na 
planowanie inwestycji miejskich i prywatnych, 
udzielanie kontraktów na budowę kanałów, 
dróg, szkół, szpitali itp.

Ostatnio chrześcijańscy demokraci otworzyli 
dla komunistów jeszcze jedną dziedzinę życia. 
Minister skarbu Gaetano Stammati zgodził się 
na mianowanie komunisty do dyrekcji pań­
stwowego banku ICIPU, który jest głównym 
źródłem finansowym przemysłu chemicznego, 
oraz dwóch komunistów do dyrekcji CREDIOP, 
przydzielającej fundusze państwowe samorzą­
dom i drobnemu przemysłowi, który dotąd 
był podporą chrześcijańskich demokratów.

W kraju w którym od lat rządy są słabe 
i zmieniają cię często, biurokracja państwowa 
i samorządy są jedynymi czynnikami stałymi, 
odgrywającymi dużą rolę. Usadowienie się ko­
munistów także w tych odcinkach życia wzmo­
cni poważnie ich siłę i wpływy.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

mnI

USA i Kuba
NOWY DZIENNIK. - Stany Zje­

dnoczone i Kuba Fidela Castro sto­
pniowo zbliżają się do siebie. Pod 
koniec ubiegłego tygodnia Waszyng­
ton i Hawana ogłosiły równocześnie, 
że wyślą do siebie nawzajem nieo­
ficjalnych przedstawiecieli dyploma­
tycznych : Stany Zjednoczone pod 
sztandarem Szwajcarii, Kuba — 
Czechosłowacji. Dyplomaci amery­
kańscy, udający się do Hawany bę­
dą rezydować w budynku ambasa­
dy Stanów Zjednoczonych, pustym 
od dwudziestu lat, Kubańczycy zaś 
— w budynku czechosłowackim w 
Waszyngtonie.

Oba rządy, Cartera i Castro, od 
pewnego czasu demonstrują gotowość 
naprawienia stosunków. Kuba wpraw­
dzie nie przedłużyła układu o zwal­
czaniu terrorystów powietrznych, ale 
stosuje się do jego litery. Podpisały 
też między sobą umowę o rybołów­
stwie w cieśninach między Kubą a 
Ameryką, a także przeprowadziły sze­
reg rozmów dyplomatycznych na 
średnim szczeblu.

Obraz zaciemniają wydarzenia ta­
kie, jak wizyta senatora George’a 
McGoverna, byłego demokratycznego 
kandydata na prezydenta. Ten dwu­
licowy polityk, w senacie występują­
cy jako rzecznik praw człowieka, 
żąda szybkiego i bezwarunkowego 
uznania reżymu Fidela Castro, prze­
chodząc do porządku nad faktem, 
że dyktatura na Kubie jest jedną 
z najokrutniejszych. Należy mieć na­
dzieję, że opinie McGoverna nie mają 
wpływu na decyzje Białego Domu.

Proces usuwania bazy sowieckiej 
spod brzegów Ameryki, jaką jest 
Kuba pod rządami Castra, jest po­
żądany. Błędy amerykańskiej dyplo­
macji, popełniane od wielu lat, wy­
magają, naprawienia. Zbyt pochopne 
jednak wyrażanie uznania nie leży 
ani w interesie Stanów Zjednoczo­
nych, ani sprzymierzonych.

Castro wprawdzie przegrał próby 
zrewolucjonizowania Ameryki Połu­
dniowej, ale Hawana nadal jest 
ośrodkiem szkolenia południowoame­
rykańskich terrorystów i dla urban 
guerilla, czyli rewolucji w miastach 
a także w U.S.A.

Wojska kubańskie nie tylko zapew­
niły zwycięstwo prosowieckiej forma­
cji politycznej w Angoli i w Mozam­
biku, ale obecnie szkolą wojsko i 
rewolucjonistów w co najmniej 9 kra­
jach Afryki, z Etiopią i Somalią. 
Oba te kraje leżą na wschodnim 
cyplu afrykańskiego kontynentu, bę­
dącego obiektem specjalnych zainte­
resowań Moskwy.

Kuba trzyma w więzieniach ogro­
mne ilości politycznych przeciwników 
systemu komunistycznego.

Jest też krajem, gdzie prawa czło­
wieka — chronione w świecie cy­
wilizowanym — są systematycznie 
dławione. Środki masowego przekazu 
są w rękach rządowych; obywatele 
nie mają praw politycznych, a Fi­
del Castro jest klasycznym przykła­
dem południowoamerykańskiego dyk­
tatora, tylko w wydaniu marksistow­
skim.

Spór o Patronaż
Biały Dom, w którego sztabie usadowili się 

liczni współpracownicy Prezydenta z okresu 
jego urzędowania na stanowisku gubernatora 
Georgia, jak i z okresu kampanii prezydenc­
kiej, zadbał o interesy patronażowe, ale zbyt 
jednostronnie. Skoro bowiem Prezydentem jest 
demokrata, ustawodawcy demokratyczni w 
Kongresie mają również swoje interesy, a jed­
nak nie mogą wiele uzyskać.

Na tym tle istnieje wyraźny rozdźwięk mię­
dzy demokratycznym Prezydentem i wpływo­
wymi demokratami zarówno w Kongresie, jak 
i na terenie kraju. Młodzieńcy ze sztabu 
Białego Domu mają więcej do powiedzenia, 
jak też skutecznie blokują obsadę stanowisk 
z patronażu, aniżeli wybitni przywódcy par­
tyjni.

Szefem federalnego patronażu jest czołowy 
współpracownik prezydenta Jimmy Cartera, 
Hamilton Jordan. Znalazł się on pod wyjątkowo 
silnym obstrzałem demokratów na Kapitolu, 
którzy wezwali go na konferencję oraz oświad­
czyli mu bez ogródek, że nie godzą się z lek­
ceważeniem ich sugestii co do obsady stano­
wisk. W okresie ponad pięciu miesięcy urzę­
dowania Cartera ani jeden kandydat, wysuwa­
ny przez kongresowych demokratów na stano­
wiska określane jako “policy-making position”, 
nie został mianowany. Co więcej, jeden z de­
mokratycznych kongresmanów, Walter Flowers 
z Alabama, skrytykował surowo Jordana, któ­
ry nie odpowiada na sugestie co do kandy­
datów na urzędy, a nawet nie odpowiedział

kongresmanowi na jego pięć telefonów.
Sprawa nie jest zresztą nowa. Około dwa 

miesiące temu demokraci w Kongresie podnie­
śli zagadnienie obsady stanowisk w czasie 
tajnego posiedzenia demokratycznego “cau- 
cusu” z wiceprezydentem Walter Mondale. Z 
tej narady też nic nie wynikło.

Dodajmy tu, że zagadnienie obsady stano­
wisk federalnych interesuje żywo i demokra­
tycznych przywódców polonijnych. Istnieją in­
formacje, że przywódcy ci wyrażają zniecierpli­
wienie oraz zamierzają podjąć interwencję w 
Białym Domu.

TO I OWO
Rada Europy otrzymała petycję od 800 rodzi­

ców ze Szwecji o interwencję w sprawie porno­
graficznych książek na temat wychowania 
seksualnego młodzieży. Książki, te aprobowane 
przez szwedzką Radę Wychowania, są “szo­
kujące.” Rodzice, powołują się na konwencję 
międzynarodową o prawach do wychowywania 
ich dzieci wedle swoich przekonań religijnych 
i moralnych.

♦ ♦ ♦
Erich Kraft, szwajcarski ogrodnik górski 

został zwolniony z tej posady po zabłądzeniu 
z grupą turystów—po raz dwudziesty. Ostatnia 
grupa nie narzekała z tego powodu. Jeden z 
nich powiedział z wyrozumiałością: “Nie mie­
liśmy o to żalu do niego, ma on przecież 89 lat.”

W tej sytuacji pochopne uznanie 
jego reżymu i wymiana ambasad 
byłyby jeszcze jedną amerykańską 
kapitulacją wobec komunizmu.

Wymianę dyplomatów i uznanie rzą­
du Fidela Castro muszą poprzedzić 
dogłębne negocjacje i gwarancje ze 
strony Hawany, że zmieni swoją po­
litykę. Jak długo prezydent Carter 
takich gwarancji nie otrzyma, nor­
malizacja stosunków byłaby niewyba­
czalnym błędem politycznym.

Uzasadniona Obawa
B. sekretarz stanu Henry Kissinger 

w prywatnych rozmowach wyraża 
obawę, że wypowiedzi amb. Andrew 
Younga zachęcają czarnych ekstre­
mistów w Rodezji i Afryce Południo­
wej do akcji a nie do kompromisu, co 
może doprowadzić do wojny rasowej 
między czarnymi a białymi.

Popularność Prezydenta
Przywódcy demokratów w Kongre­

sie przestali mówić, że bez trudności 
obalą veto prez. Cartera, gdyby odwa­
żył się skorzystać z niego w wypadku 
zwiększenia przez Kongres wydatków 
na jakieś cele.

Na zmianę nastrojów w Kongresie 
wpłynęli wyborcy. Kongresmani wra­
cający z wizyt w okręgach, które 
reprezentują mówią, że wypowiedzi 
Prezydenta przeciw zwiększaniu wy­
datków i deficytu budżetowego “chwy­
ciły” wśród wyborców.

Aleksandra Stypułkowska

Artykuł 132
Prokurator Wiesława Bardonowa 

(której nazwisko często się pojawia 
w procesach politycznych) powiado­
miła działaczy Komitetu Obrony 
Robotników — Jacka Kuronia 1 J. 
J. Lipskiego — a po powrocie do 
kraju — Adama Michnika, że są prze­
słuchiwani jako podejrzani o przestęp­
stwo z art. 132 Kodeksu Karnego. 
Wynikało z tego że prokurator wydał 
postanowienie o wszczęciu śledztwa 
i o przedstawieniu zarzutów. Zarzuty 
te zostały podejrzanym ogłoszone wraz 
z przyjętą przez organa śledcze kwa­
lifikacją prawną.

Co mówi, co oznacza art. 132 Ko­
deksu Karnego? Przyjęty ori został 
z tzw. Małego Kodeksu Karnego, 
gdzi figurował jako artykuł piąty. 
Znajduje się on w rozdziale XIX 
Kodeksu zatytułowanym: “Przestęp­
stwa przeciwko podstawowym intere­
som politycznym i gospodarczym 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej” 
zawierającym najcięższe przestępstwa 
na szkodę państwa. Artykuł 132 brzmi: 
“Obywatel polski, który wchodzi w 
porozumienie z osobą działającą na 
rzecz obcej organizacji w celu dzia­
łanie na szkodę interesów politycz­
nych Polskiej Rzeczpospolitej Ludo­
wej podlega karze pozbawienia wol­
ności od sześciu miesięcy do pięciu 
lat.”

Fakt, że artykuł ten mimo iż prze­
widuje sankcję niższą niż kary za 
zdradę ojczyzny, zamach stanu, szpie­
gostwo, sabotaż i inne przestępstwa 
tego typu, znalazł się w tym samym 
rozdziale, ma swoją wymowę. Chodzi 
o nadanie przestępstwu z artykułu 
132 raczej czynom, dla których przyj­
muje się taką kwalifikację, charak­
teru w wysokim stopniu hańbiącego. 
Co się tyczy sankcji, to w wypadku 
skazania z tego artykułu, sąd może 
przyjąć, że przestępstwo ma charak­
ter ciągły.

W myśl artykułu 58 Kodeksu Kar­
nego za przestępstwo ciągle można 
wymierzyć karę o połowę wyższą niż 
przewidziana kara maksymalna, czyli 
w danym wypadku do siedmiu i pól 
lat.

Znany w procesach politycznych 
dawny artykuł piąty Małego Kodeksu 
Karnego, pojawił się jako kwalifika­
cja prawna tylko w akcie oskarżenia 
przeciwko grupie tak zwanych “Ta­
terników”. Wyrok w tej sprawie za- 
padl już po wejściu w życie nowego 
Kodeksu Karnego. Sąd skazał Ma­
cieja Kozłowskiego, Jakuba Karpiń­
skiego, Marię Tworkowską oraz Krzy­
sztofa Szymborskiego z artykułu 132 
Kodeksu.

W innych procesach politycznych 
stosowano najczęściej obecny artykuł 
271 i 273 o “rozpowszechnianiu fał­
szywych wiadomości”, czasem arty­
kuł 278 o tajnym związku (względnie 
ich odpowiedniki w Małym Kodeksie).

Uczestnicy grupy “Ruch” byli 
sądzeni z ciężkiego artykułu 123 pod 
zarzutem przygotowań do obalenia 
ustroju.

Dla wypełnienia cech przestępstwa 
z artykułu 132 KK spełnionych być 
powinno szereg warunków. Musi 
istnieć porozumienie z osobą działa­
jącą na rzecz jakiejś organizacji, 
a organizacja, cokolwiek przez to ro­
zumiemy, musi mieć charakter obcy 
— niepolski, w dodatku wrogi dla 
państwa polskiego. Inaczej bowiem 
nie byłoby mowy o szkodzie i to o ta­
kiej szkodzie, która — jak stwierdzono 
w jednym z orzeczeń Sądu Najwyż­
szego — “mogłaby zaciążyć na intere­
sach państwa w jego stosunkach 
międzynarodowych”.

W myśl orzecznictwa Sądu Naj­
wyższego podejrzany z artykułu 132 
Kodeksu Karnego musi mieć zamiar 
szkodzenia krajowi, i to zamiar bez­
pośredni a nie ewentualny, to zna­
czy że podejrzany, względnie oskar­
żony chciał takiej szkody a nie tylko 
godził się, iż może zaistnieć. Ciężar 
dowodu spoczywa na oskarżycielu, 
czyli że w wypadku procesu oskar­
życiel powinien udowodnić, iż taki 
był świadomy cel, iż intencją działal­
ności oskarżonego było szkodzenie 
krajowi.

W praktyce w procesach politycz­
nych przyjmowano dotąd zamiar 
szkodzenia państwu za udowodniony.

Pojęcie interesów Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej, które występuje 
również w artykułach Kodeksu o roz­
powszechnianiu fałszywych wiadomo­
ści interpretowane było zawsze przez 
sądy PRL w sensie, który utożsamia 
interes Polski z polityką PZPR, syste­
mem, ideologią komunistyczną. Tak 
że wskazywanie na wypaczenia syste­
mu i na łamanie praworządności 
traktowane było jako działanie wy­
rządzające szkodę interesom państwa.

Artykuł 132 Kodeksu Karnego a 
ściślej mówiąc jego interpretacji 
przez organa ścigania i wymiar spra­
wiedliwości PRL jest sui generis 
pułapką dla obywateli, którzy wy­
znają zasadę że dla celów ogólno­
ludzkich, w których mieszczą się te 
cele patriotyczne, polskie, nie 
istnieją ani granice państwowe, ani 
podział świata na bloki ideologiczno- 
ustrojowe.

Na Antenie

Kuzma Wołk

Amerykańskie Bazy 
w Hiszpanii

Jakiekolwiek będą wyniki nadcho­
dzących wyborów w Hiszpanii moż­
na zaryzykować trzy ich konsekwen­
cje: monarchia się utrzyma; do no­
wej wojny domowej nie dojdzie; ame­
rykańskie bazy morskie i lotnicze 
pozostaną na terytorium hiszpańskim. 
Dodatkowa umowa do Traktatu Przy­
jaźni i Współpracy, podpisana w r. 
1976, przewiduje, iż podwodne okrę­
ty typu SSBN zostaną wycofane z 
Rota, wielkiej bazy morskiej leżącej 
o 100 kilometrów od Cieśniny Gi- 
braltarskiej. SSBN są wyposażone 
w nuklearne pociski b. dalekiego za­
sięgu. Drugą podobną bazą marynar­
ka Stanów Zjedn. rozporządza w Holy 
Loch, w Szkocji.

Powody klauzuli dotyczącej Rota 
są złożone: Hiszpania nie należy do 
Paktu Atlantyckiego i nie podpisała 
ze Stanami żadnych umów wojsko­
wych. Nie korzysta wobec tego z ame­
rykańskiego parasola nuklearnego”. 
Hiszpanie pragną uniknąć ewentual­
nych sowieckich ataków nuklearnych 
skierowanych na obiekty wojskowe 
pierwszej wagi. A Rota należy do tej 
kategorii. Już w 1960 mogła ona 
jednocześnie dokonać poważnych na­
praw i awarii 11 bojowych okrętów 
pierwszej linii. Od tego czasu moż­
liwości Rota uwielokrotniły się.

Stany Zj. zgodziły się na wyco­
fanie SSBN z Rota dzięki wprowa­
dzeniu do linii okrętów podwodnych 
typu “Trident” wyposażonych w zna­
cznie potężniejsze baterie nuklearne 
i o znaczenie dłuższej “autonomii 
pływania”, działań bojowych na 
otwartych morzach bez potrzeby za­
wijania do portów.

W oparciu o Rota w każdej chwi­
li na Morzu Śródziemnym znajdują 
się obecnie 3 okręty SSNB w goto­
wości bojowej. Pociski ich mogą do­
sięgnąć wszystkie główne ośrodki b.

daleko w głąb ZSRR.
Hiszpania do 1960 r. znajdowała 

się poza zasięgiem sowieckich poci­
sków nuklearnych średniego zasięgu, 
skierowanych z lądu przeciw Euro­
pie zachodniej. W r. 1953 gen. Fran­
co podpisał umowę z Waszyngtonem 
zezwalającą na budowę amerykań­
skich lotnisk strategicznych w Torre- 
jon, koło Madrytu i w Moron, koło 
Sewilli, jak również rurociągów paliw 
łączących je z Rota. W r. 1957 do­
wództwo 16 Armii Powietrznej zo­
stało zainstalowane w Torre- 
jon. Zależy od niego również stacja 
dalekiego podsłuchu powietrznego w 
Puig Major, na Majorce. Strategiczne 
i taktyczne zadania obu lotnisk ule­
gają zmianom co kilka lat, w za­
leżności od zmian technologicznych 
planowanej, na wszelki wypadek, 
“wojny totalnej”. W chwili obecnej 
lotnisko w Rota zostało rozwinięte 
i przedłużone dla umożliwienia star­
tu i lądowania amerykańskim bom­
bowcom “B-52” uzbrojonym w bom­
by nuklearne. Siedem stacji radaro­
wych, obsługujących Rota, znajduje 
się obecnie w budowie. Lotniczy po­
ligon w Bardenas Reales, koło Sara- 
gosy, został udostępniony lotnictwu 
amerykańskiemu. Jest on najlepszy 
w Europie.

Wreszcie dowództwo transportowe­
go lotnictwa strategicznego w pier­
wszym rzędzie 98 Pułk SAC — 98th 
Strategie Wing — używał aż do 1976 
lotniska Torrejon jako bazę przelo­
tową dla swoich “latających masto- 
dontów”, transportowców i zbiorni­
kowców, typu KC135.

Wobec skarg na hałaśliwość ich 
motorów w chwili obecnej zaledwie 
5 samolotów znajduje się w natych­
miastowej gotowości operacyjnej.

Należy powiedzieć parę słów na te- 
(dokończenie na str. 5-ej)
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WYGODNY i praktyczny komplet sportowy (pulower bez ręka­
wów), odpowiedni wyłącznie dla młodych i zgrabnych dziewcząt.

Dzień Ojców
W niedzielę, 19-go czerwca, obcho­

dzimy Dzień Ojców, święto które nie 
ma tyle rozgłosu i nie jest tak uro­
czyste jak Dzień Matek.

Rola ojca nie ma obecnie tego 
znaczenia jak przed laty, gdy był 
on głową rodziny, autorytetem dla 
dzieci, chroniących się niejednokrot­
nie przed karą za przewinienia, pod 
czułą opieką matki.

Złośliwi twierdzą, że rola ojca ogra­
nicza się do wręczenia żonie czeku; 
obowiązkowego wynoszenia śmieci; 
większych porządków w domu, jak 
mycie okien, czyszczenia dywanów 
itp.; chodzenie z żoną po zakupy 
i dźwiganie ciężkich “shopping bags”. 
A w wypadku, gdy zmęczony tymi 
dodatkowymi po pracy czynnościami, 
ojciec siada przy telewizorze i chce 
oglądać mecz sportowy czy inny swój 
ulubiony program, lub usiądzie w fo­
telu i czyta gazetę - wszyscy człon­
kowie rodziny narzekają, że “nie 
udziela się”.

Ojcu należy się uznanie i szacu­
nek, a przynajmniej w dniu jego 
święta, tej drobnej odskoczni od czę­

stej dyskryminacji, powinno się go 
uwolnić od wszelkich prac domowych, 
nie przeszkadzać gdy czyta gazetę 
lub patrzy na telewizję. Należy mu 
się smaczny obiad, składający się z 
jego ulubionych potraw (tym razem 
należy ojca jiwolnić od obierania kar­
tofli i zmywania naczyć . . .) i, w 
dodatku, jakiś drobny prezent. Może 
być krawat, piżama, sweter, ranne 
pantofle, prenumerata jego ulubione­
go pisma. Nie chodzi o kosztowny 
prezent, lecz o dowód pamięci, do­
wód sentymentu. Nie zapominajmy 
także o ulubionych trunkach ojca: 
kieliszek wina doda humoru wszyst­
kim uczestnikom święta, a jeżeli 
ojciec lubi kawę nie częstujmy go 
Sanką. Jedna filiżanka dobrej moc­
nej kawy na pewno mu nie zaszko­
dzi.

Najważniejsze jednak — okażmy 
Ojcu serce. Przyjazne słowo, serdecz­
ny uścisk dłoni, pogodny uśmiech 
— każdego stać na taki prezent, a 
będzie to dla Ojca najmilszy, naj­
bardziej wartościowy...

Zabiegi Kosmetyczne
Gdy mówią nam, “Jak ty dzisiaj 

ładnie wyglądasz!”, albo “Do twarzy 
ci w tym uczesaniu,” nie popadajmy 
w przesadne zadowolenie. Uroda na 
kilka dni w roku ma oczywiście swoje 
znaczenie, ale o ileż cenniejszy jest 
dobry wygląd w ciągu pełnych 2 ty­
godni!

Uwagi znajomych wyrażają nie­
stety obok podziwu także gorzką 
prawdę, że na co dzień nie jesteśmy 
zadbane. Zbyt długo zapewne poka­
zywałyśmy się bliźnim w nie dopra- 
sowanej bluzce, bez makijażu, z 
przetłuszczonymi włosami domagają­
cymi się nożyczek fryzjera.

Jeśli dzięki tym rozważaniom doj­
rzejemy do mocnej decyzji poprawy, 
połowa pracy za nami. Reszta zależy 
od hartu woli i systematyczności.

Od czego zacząć? Od tego co ko­
nieczne i co można zrobić domowym 
sposobem.

Pierwszy krok to oczyszczenie skóry 
przy pomocy parówki z naparem, na 
przykład rumianku (ten zabieg trzeba 
powtarzać co jakiś czas). Inhalacja 
zrobiona pod ręcznikiem przez kilka­
naście minut nawilży skórę, co pomo-

Rady Praktyczne
Jeśli zupa jarzynowa jest trochę za 

rzadka wystarczy wsypać do niej 
dwie, trzy łyżki bułki. W kilku minu­
tach zupa zgęstnieje.

Krzesła z oparciami i siedzeniami 
słomianymi czyści się doskonale 
szczoteczką od paznokci zamoczoną w 
słonej wodzie. Po umyciu krzeseł nie 
należy ich spłukiwać czystą wodą. 

że nam oczyścić ją potem z wągrów 
(uwaga na absolutne zachowanie 
czystości).

Miejsce oczyszczone możemy na­
stępnie, aby zamknąć pory, posmaro­
wać białkiem. Gdy wyschnie—skórę 
zmyć. Teraz warto nałożyć maseczkę, 
z żółtka wymieszanego z kilku kro­
plami oliwy i soku cytryny—na cerę 
suchą, z kwaszonej kapusty—na tłustą.

Tak przygotowana skóra wymaga 
naszej dalszej codziennej troski. A 
więc sprawa pierwsza—trzeba sta­
rannie zmywać makijaż, gdyż nic tak 
nie niszczy cery, jak nałożone na czas 
dłuższy kosmetyki.

Do cery suchej nie używamy my­
dła! Codziennie na twarz i szyję na­
kładamy krem nawilżający i—w za­
leżności od potrzeb naszej skóry— 
natłuszczający. Wieczorem, dla higie­
ny, dobrego samopoczucia, a także, 
by dobrze nam się spało myjemy całe 
ciało.

Rano i wieczorem poświęcamy choć 
pięć minut na ćwiczenia. To niepraw­
da, że nie są one potrzebne osobom 
pracującym fizycznie! Kilka skłonów, 
kilka wymachów rąk i nóg, małe 
ćwiczenia mięśni brzucha i czujemy 
się lżejsze, sprawniejsze i młodsze, a 
z czasem tracimy także kilka funtów 
zbędnej wagi.

Poza tymi codziennymi zajęciami 
czekają nas cykliczne wizyty u fry­
zjera (strzyżenie włosów warto powie­
rzyć prawdziwemu mistrzowi). Nie 
pozwólmy też, by znajomi widzieli 
nas z odrostami siwych włosów.

Reszta jest już prosta, umyjemy 
głowę i uczeszemy się same przy 
pomocy dobrej szczotki i suszarki. 
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P. Co trzeba zrobić żeby dostać mie­
sięczne czeki z Social Security?
O. Zęby dostać miesięczne czeki dla 
siebie i rodziny każdy pracownik musi 
pracować pewną ilość kwartałów, pła­
cąc Social Security podatki. Re czasu 
każda osoba musi pracować zależy od 
wieku. Starsi muszą pracować krócej 
niż młodsi.
P. De trzeba przepracować żeby do­
stać kredyt za jeden kwartał pracy?
O. Zęby dostać kredyt za jeden kwar­
tał przepracowany każda osoba musi 
pracować w zakładzie pracy podlega­
jącym pod Social Security i zarobić 
przynajmniej $50 na każde 3 miesiące. 
Jeżeli ktoś pracuje cały rok od stycz­
nia do grudnia i zarobi $50 na każdy 
kwartał, dostanie 4 kredyty za 4 kwar­
tały pracy.
P. Ile muszą pracować osoby we wła­
snym interesie żeby dostać kredyt za 
pracę pod Social Security?
O. Osoby które pracują we własnym 
interesie dostają 4 kredyty w Social 
Security za każdy rok w którym zaro­
bią na czysto w swoim interesie przy­
najmniej $400 na rok.
P. Ile pracowników w Stanach Zjedno­
czonych podlega pod Social Security?
O. Na każde 10 pracowników prawie 
9 pracowników podlega pod Social 
Security.
P. Co się stanie z moimi kredytami 
za pracę jeżeli przestanę pracować 
zanim wyrobię wszystkie kredyty po­
trzebne na uzyskanie emerytury?
O. Jeżeli ktoś przestanie pracować 
pod Social Security zanim wyrobi so­
bie wystarczającą ilość kredytów po­
trzebnych do uzyskania emerytury, 
kredyty które już dana osoba wypra­
cowała zostaną zapisane ha jego 
konto w Social Security a resztę kre­
dytów można dopracować później; 
trzeba jednak pamiętać że nikt nie 
dostaje żadnych czeków z Social Se­
curity bez wystarczającej ilości kwar­
tałów.

Również trzeba pamiętać że ilość 
wypracowanych kwartałów oznaczą 
tylko że dana osoba i niektórzy człon­
kowie jej rodziny są ubezpieczone i 
mogą dostać czeki z Social Security.
P. Od czego zależy ile będzie wyno­
sić emerytura?

O. Wysokość emerytury zależy od 
wysokości zarobku w każdym roku. 
Zwykle, im więcej się zarobi i im 
większe płaci się Social Security po­
datki tym większa będzie emerytura. 
P. De lat muszę pracować pod Social 
Security żeby otrzymać emeryturę? 
O. Poniżej zamieszczona tabela poka­
zuje ile lat pracy potrzebuje pracow­
nik w zależności od wieku.

Lata pracy potrzebne do uzyskania 
emerytury:

Lata pracy potrzebne do uzyskania 
pensji dla członków rodziny po śmier-

Jeżeli Osiągniesz 
62 Rok Życia w

Lata Pracy 
Potrzebne

1975 6
1976 6¥«
1977 6%
1978 6%
1979 7
1981 7%
1983 8
1987 9
1991 i później 10

ci pracownika:________ .

Popierajcie tych, 
którzy ogłaszają się 

w Dzień. Związkowym

Osoby urodzone po Osoby urodzone Lata pracy 

1929 roku, przed 1930, potrzebne

zmarły w wieku zmarły przed

62-glm rokiem

życia

28 albo młodsze 1%
30 2
32 2%
34 3
36 3%
38 4
40 4%
42 5
44 5%
46 1975 6
47 1976 6¥a
48 1977 6%
50 1979 7
52 1981 7%
54 1983 8
56 1985 8%
58 1987 9
60 1989 9%
62 albo starsze 1991 albo 10

później
W pewnych wypadkach specjalne 

reguły umożliwiają wypłacanie pensji 
dla dzieci, matek lub ojców nawet 
jeżeli pracownik umrze mając wypra­
cowane mniej lat niż jest pokazane w 
powyżej umieszczonej tabeli. Niektó­
rzy pracownicy potrzebują mieć 1% 
roku pracy pod Social Security w ciągu 
ostatnich 3 lat przed śmiercią.
P. Jak można dowiedzieć się ile kwar­
tałów pracy już zostało przepracowa­
nych pod Social Security?
O. Trzeba zwrócić się do biura Social 
Security i poprosić o sprawdzenie za 
ile kwartałów pracy dana osoba ma 
już kredyt.
P. Ile trzeba pracować żeby dostać 
pensje jako niezdolny do pracy?
O. Osoba uznana za niezdolną do pra­
cy przed 24-tym rokiem życia potrze­
buje 1% roku pracy w ciągu 3-ch lat 
przed uznaniem za niezdolną.

Osoba która została niezdolna do 
pracy pomiędzy 24-ty i 31-ym rokiem 
życia potrzebuje kredyt za połowę 
czasu pomiędzy 21-ym rokiem życia a 
dniem uznania za niezdolną do pracy.

Osoba uznana za niezdolną do pracy 
w 31-ym roku życia albo później po­
trzebuje tyle lat pracy ile potrzeba 
żeby otrzymać emeryturę i 5 lat tej 
pracy musi być wykonane w ciągu 
ostatnich 10-ciu lat przed datą uznania 
niezdolności do pracy.
P. Czy ślepcy też muszą pracować 
żeby dostać czeki z Social Security?
O. Reguły wedUug których ślepcy 
mogą dostać pensji z Social Security 
jako niezdolni do pracy są troche inne.

Ślepcy muszą przepracować tyle 
lat ile potrzeba każdej osobie na otrzy­
manie emerytury, ale nie muszą mieć 
przepracowanych ostatnich 5-ciu 
lat przed datą w której zostaną uznani 
za niezdolnych do pracy.
P. Czy każda praca w Stanach Zjed­
noczonych podlega pod te same prawa 
Social Security?
O. Nie. Pod specjalne prawa podle­
gają osoby pracujące jako pomoc do­
mowa, ogrodnicy, ci którzy zajmują 
się pilnowaniem dzieci, studenci za­
trudnieni w szkołach lub na uniwer­
sytetach, rolnicy, duchowni, osoby 
które utrzymują się z tak zwanych 
napiwków (tips), niektórzy pracowni­
cy stanowi lub miejscy, pracownicy nie­
których charytatywnych organizacji, i 
obywatele amerykańscy którzy mają 
własne interesy poza granicami Stanów 
Zjednoczonych.

Amerykańskie Bazy 
w Hiszpanii

(Ciąg dalszy ze str. 4-ej)

mat “międzyludzkich” stosunków po­
między Hiszpanami a Amerykanami. 
W Hiszpanii muszą oni postępować 
niezmiernie ostrożnie. Przecież 80 lat 
temu Stany były ostatecznym graba­
rzem hiszpańskiego imperium kolo­
nialnego, pozbawiając Hiszpanię Ku­
by, Filipin z przyległościami i Puer­
to Rico. Pół wieku przedtem “wy­
zwoliły” Teksas, Kalifornię, Arizonę 
i Nowy Meksyk. Należały one przed 
“wyzwolinami” do suwerennej repu­
bliki Meksyku. Wprawdzie do r. 1822 
wyzwoliła się ona od nadzoru Ma­
drytu i przestała być “wicekróles- 
twem Koron Hiszpanii”, ale poczu­
cie wspólnoty etnicznej i kulturalnej 
pomiędzy dawną macierzą a repu­
blikami południowo i środkowoame­
rykańskimi jest zdumiewająco silne.

Obecność obcych i do niedawna 
“wrogich”, mundurów na ziemi hisz­
pańskiej mogła łatwo stać się po­

wodem niespodziewanego wybuchu. 
Stąd też Amerykanie zastosowali spe­
cjalny rygory wobec swoich garni­
zonów w Hiszpanii: są specjalne do­
bierane i przeważnie spośród Ame­
rykanów pochodzenia hiszpańskiego; 
nie wolno im nosić mundurów poza 
ograniczonymi zasiekami instalacji. 
Za najmniejsze uchybienie są prze­
noszeni poza Hiszpanię, a za cywilne 
burdy odpowiadają przed hiszpański­
mi sądami i, po wyroku, są wyle­
wani z wojska. Poza tym żadnych 
ograniczeń stosunków z gospodarza­
mi. Innymi słowami — akurat od­
wrotność sowieckiej polityki w “re­
publikach ludowych”.

Dzienni Polski (Londyn)

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

PNA Dir. Helen Orawiec Presents Trophies 
To 1st & 2nd Place Council 139 PNA Winners

PNA Director Helen Orawiec presents PNA Sports-Youth Department 
trophies to the first and second place winners at a recent Council 139 PNA 
Bowling Banquet. Pictured left to right with -first place team, Chuck’s 
Wagon are: Wayne Mason, Mrs. Emma Burger, Mrs. Olga Bozek, Bill 
Miernicki, PNA Director Helen Orawiec, Chuck Burger, Mrs. Jean We­
solowski, Commissioner of District 12 PNA, James Mason and Bill Yanki.

'■M

Pictured with the second place team, Fara Insurance, left to right: Joe 
Matayka, Mrs. Olga Bozek, Gene Wojciechowski, Mrs. Sophie Surdej, 
Ches Walong, Mrs. Jean Wesolowski, Comm. Dist. 12 PNA, John Knapczak, 
PNA Director Helen Orawiec. Ron Dahlberg. Missing from picture was 
team member Joe Kwiatkowski.

Polski Legion Ameryk. Weteranów 
Zaprasza Na Bankiet Uznania

Zbiorowy i długoletni wysiłek zo­
stał uwieńczony sukcesem, Bill H.R. 
71 jest rzeczywistością. Wielu byłych 
żołnierzy Polskich Sił Zbrojnych ko­
rzysta już z bezpłatnych szpitali ame­
rykańskich i opieki lekarskiej, dzię­
ki zabiegom prezesa ZNP i KPA 
mec. A. Mazewskiego, kongresma- 
nów: F. Annunzio i E. Derwińskie- 
go, prezesa Lokalu 25 SEIU E. P. 
Moats i mrówczej pracy Komitetu 
Koordynacyjnego.

Polski Legion Amerykańskich We­
teranów, Komitet Koordynacyjny 
spraw Weterańskich, wspólnie z orga­
nizacjami weterąńskimi i kombatanc-

Czynne Biuro 
Dla Starszych Obywateli 
Dyrektor Stanowego Wydziału dla 

Starszych Obywateli, Josephine k. Ob- 
linger zawiadamia, że w poniedziałek, 
20-go czerwca, czynne będzie biuro 
na terenie University of Illinois Chi­
cago Circle, Chicago Circle Center, 
pnr. 750 S. Halsted Ave., w Chica­
go, gdzie w godzinach od 1-ej do 
5-ej po południu będzie można zgła­
szać wnioski, propozycje, uwagi, za­
żalenia odnośnie stanowego progra­
mu pomocy starszym obywatelom.

Główne punkty programu pomocy 
przewidują:

1. Rozwinięcie programu przez 
przeszkolenie i zatrudnienie odpo­
wiednich pracowników:

2. Rozszerzenie programu odżywia­
nia;
3.Zwiększenie  możliwości społecznej 
pomocy dla starszych obywateli w 
szczególności w ich domach i otocze­
nie opieką osoby słabsze.

Zachęcamy wszystkich, którym los 
starszych obywateli leży na sercu 
o przybycie i śmiałe wypowiadanie 
się w tak ważnych problemach.

Stuletnia Polka
Zamieszkała w Glencairn Drive, 

Pollokshields (Szkocja), pani Sabina 
Gottlieb (urodzona w Polsce), obcho­
dziła 100 urodziny. Od 2 i pół roku 
p. Gottlieb przebywa w szpitalu, gdzie 
opiekuje się nią córka, Yetta Ripper.

Do Anglii przyjechała z Wiednia 
ostatnim pociągiem, który mógł wyje­
chać z Austrii w r. 1939. Była to jej 
druga emigracja, poprzednio wyje­
chała z Polski w czasie I wojny.

W 90 roku życia była w pełni sil 
— gotowała, piekła i wykonywała 
różne prace domowe. Wydała wtedy 
duże przyjęcie. W100 rocznicę urodzin 
otrzymała wiele telegramów z życze­
niami, m. in. od Królowej. 

kimi, serdecznie zaprasza na Ban­
kiet Uznania, który odbędzie się w 
sobotę, 18-go czerwca, o godzinie 6-ej 
wieczorem, w domu Placówki 90-ej 
SWAP, 6005 W. Irving Park Road.

Cala Polonia, Weterani i Komba­
tanci proszeni są o wzięcie udziału w 
Bankiecie Uznania. Po obiedz.e i pro­
gramie — zabawa taneczna.

Po rezerwacje stolików i miejsc 
prosimy dzwonić na numery: — 
622-2810, 545-0189, AR 6-646’.. Ale­
ksander Kajkowski, przewodniczący; 
Bolesław Rogowski, sekretarz.

Wystawa Obrazów 
w International Morgan 

Art Gallery

Peter Schoelcb
Znana już Polonii “International 

Morgan Art Gallery” prezentuje obec­
nie specjalną wystawę prac znane­
go malarza Peter Schoelch’a. Na wy­
stawie eksponowanych jest siedem­
dziesiąt obrazów olejnych oraz akwa­
rele i grafika.

Peter Schoelch studiował u zna­
nych malarzy w Europie i w Sta­
nach Zjednoczonych, oraz był profe­
sorem w Niemczech Zachodnich, a 
obecnie jest profesorem w Algonquin, 
Illinois. Zakres motywów jego prac 
jest bardzo szeroki: pejzaże, maryni- 
styka, martwa natura, portrety. Wie­
le jego obrazów można zobaczyć w 
galeriach, oraz u prywatnych zbie­
raczy. Jeden z krytyków, po nie­
dawnej wystawie obrazów Schoelch’a 
napisał między innymi, że dojrzały 
ten artysta posiada siłę i szczodrość 
wypowiedzenia się, która jest rzad­
kim wypadkiem w sztuce, która po­
doba się zarówno szerokiej publicz­
ności, jak i koneserom.

International Morgan Art Gallery, 
pnr. 5304 Milwaukee Avenue jest otwar­
ta 7 dni w tygodniu, a wystawa 
potrwa tylko do 19 czerwca. W naj­
bliższy piątek, sobotę i niedzielę ar­
tysta będzie obecny na wystawie.
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Ginący Lud
Liczbę Pigmejów określa się dziś 

na 30-40 tys. Zamieszkują oni prze­
ważnie państwa: Zaire, Kongo, Re­
publikę Centralnej Afryki, Kamerun, 
Ugandę i Gabon. Ale wiele grup ple­
miennych żyje jako “dobrowolni nie­
wolnicy” na pograniczu państw nale­
żących do grupy ludów Bantu. Na 
początku wieku XVIII liczba karzeł- 
kowatego ludu przekraczała milion. 
Kiedyś posługiwali się oni własnym 
językiem, obecnie gwara ich oparta 
jest na narzeczach plemion Bantu, 
z dużymi naleciałościami dawnego ję­
zyka własnego. Problemem dla Pig­
mejów są nawet tak prymitywne na­
rzędzia, jak siekiery czy zwykle na­
czynia do gotowania potraw.

Żyjąc w dżungli, Pigmeje zasta­
wiają sieci na drobną zwierzynę, uży­
wając łuków do polowania. Odżywia­
ją się jednak przeważnie korzonka­
mi, jagodami i owocami dzikich krze­
wów i drzew, grzybami, owadami, 
dżdżownicami, żabami, jajami pta­
ków itp. Grupa złożona z trzydzie­
stu osób mieszka w szałasach, spo­
rządzonych z gałęzi i liści. Mniej 
więcej po miesiącu, po “oczyszcze­
niu” okolicy ze środków żywnościo­
wych, Pigmeje przenoszą się dalej.

Niesłychaną trudność w porozumie­
waniu się z nimi stwarza ich, cał­
kiem nielogiczny, system myślenia, 
oraz prymitywność języka, który np. 
operuje tylko liczebnikami w rodza­
ju: jeden, dwa, trzy oraz . . . 
“wiele”.

Dla etnologów Pigmeje stanowią 
zagadkę, dotychczas jeszcze nie roz­
wikłaną. Zalicza się ich do ludów 
negroidalnych*)( różnią się jednak 
od nich pod wieloma względami. Dzie­
ci ich np. do wieku kilku lat po-

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, dziadek, brat i wuj nasz, 
śp.

Antoni B. Rydzewski 
(teść śp. Fred Marek) 

brat śp. Stanisława (śp. Antoniny) 
szwagier śp. Ryszarda 

Machowskiego)
Członek Koła Nr. 15 SPK, po krót­
kiej, lecz ciężkiej chorobie, poże­
gnał się z tym światem, opatrzo­
ny Sw. Sakramentami, dnia 13-go 
czerwca 1977 roku, o godzinie 
9:30 wieczorem, w średnim wie­
ku.

Zamieszkiwał w Brighton Park. 
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 

dnia 18-go czerwca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowe­
go Ocwieja, pnr. 4256 S. Mozart 
ul., do kościoła SS. Pięciu Braci 
Polaków i Męczenników, a stam­
tąd na cmentarz Zmartwychwsta­
nia Pańskiego, na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrąże­
ni:

Bolesława (z domu Supinska), 
żona; Alicja (Ryszard) Cieśla, Bar­
bara Marek i Linda, córki i zięć; 
Helena Machowska, siostra w Pol­
sce; Ryszard i Barbara Cieśla, 
Pvt. Fred USA i Linda Marek, 
wnuki i wnuczki; oraz siostrzeń­
cy, siostrzenice, bratanki i brata­
nice w Polsce; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebowy Ocwieja.
Telefon: 254-3838. (16,17)

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec nasz, syn mój, brat i dzia- 
duś nasz, śp.

Antoni Zima
(syn śp. Wincentego) 

po długiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Sw. Sa­
kramentami, dnia 15-go czerwca 
1977 roku, o godzinie 1-ej po po­
łudniu, w średnim wieku.

Zwłoki można odwiedzać w pią­
tek od godziny 4-ej po południu.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 
dnia 18-go czerwca, o godzinie 
8:45 rano, z zakładu pogrzebowe­
go, pnr. 6000 N. Milwaukee Ave., 
do kościoła St. Pascal, a stam­
tąd na cmentarz Maryhill, na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szamy wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrą­
żeni:

Waleria (z domu Wielgos), żona; 
Patricia i Dorota, córki; Nick Bar­
ba, zięć; Marianna, matka; Stani­
sława i Maria, siostry; Józef Ja­
gieł© i Fryderyk Jagieło, szwa­
growie; oraz wnuki; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Zakład Pogrzebowy B. F. Ma­

lec i Synowie.
Telefon: 774-4100.

— Pigmeje
kryte są na całym ciele gęstym, 
futrzanym puchem. Trudno jest prze­
prowadzić badania archeologiczne nad 
minionymi pokoleniami Pigmejów, 
aby zbadać ich rozwój, ponieważ zie­
mia w dżungli jest tak zakwaszo­
na, że niszczy w krótkim czasie za­
równo szkielety ludzkie, jak i resz­
tki prymitywnych narzędzi. Uczeni 
przeprowadzają obecnie analizy pró­
bek ich krwi, aby na tej drodze 
znaleźć pokrewieństwa etniczne z in­
nymi ludami. Próbowano także do­
ciec naukowo przyczyny ich małego 
wzrostu. (Maksymalny wzrost męż­
czyzny wynosi 140 cm, kobiety są 
niższe). Okazuje się, że Pigmeje są 
niżsi od najmniejszych, znanych ras 
ludzkich. Sądzono z początku, że jest 
to wynik małej ilości hormonu wzro­
stu w ich organizmie. Tymczasem 
okazało się, że nie są oni wcale 
upośledzeni pod tym względem, tyl­
ko w procesie przemiany materii 
organizmy ich nie korzystają po pro­
stu z tego hormonu.

Pigmej, przystosowany do życia 
jedynie w dżunglii, ginie poza nią. 
Przeciętna wieku jest bardzo niska. 
Ponad 80 procent dzieci wymiera 
już w pierwszym roku życia. Do 
najstarszych zalicza się tu ludzi trzy­
dziestoletnich.

Na wyniszczenie Pigmejów wpływa 
ponadto wrogi stosunek do nich są­
siadujących plemion afrykańskich, 
które uważają ich po prostu za ja­
kąś odmianę zwierząt. Opinia ta pozo­
stała w spadku po dawnych plemio­
nach z końca XIX wieku, które za­
liczały Pigmejów do “fauny”.

Jeżeli w najkrótszym czasie nie uzy­
skają oni opieki prawnej, wkrótce 
zaginie po nich ślad.

* (Negroidalna rasa: składnik czar­
nej odmiany człowieka wykazujący 
pewne właściwości odmiany żółtej.

Zebranie Tow. 
Wolność Ludu, 
Grupa 2742 ZNP

Przed-wakacyjne posiedzenie Tow. 
Wolność Ludu, Gr. 2742 ZNP, odbędzie 
się w niedzielę, 19-go czerwca, 
w sali nr. 3 Parafii Sw. Jadwigi, 
przy Hoyne i Lyndale ul., o godz. 
2-ej po południu.

Sekretarka urzęduje od godziny 1-ej, 
aby dać możność członkom opłacić 
swój podatek asekuracyjny, także 
chętnie posłuży informacją co do 
nowych polis. Mamy nowe Jubileu­
szowe polisy, które się opłaca jedno­
razowo.

Zaczęliśmy Książkę Pamiątkową, 
opis o naszych członkach i ich dzia­
łalności; osoby zainteresowane mogą 
podać pewne dane o swych członkach 
rodziny. Książka zostanie w Grupie 
Związkowej na wieczną pamiątkę.

Wyjeżdżamy do Obozu Młodzieżo­
wego w niedzielę, 17-go lipca. Prze­
jazd autobusem do Yorkville, Illinois, 
$3.00 od osoby, można już się zgła­
szać po bilety.
Janusz Gobiecki, prezes; Mieczysław 
Stermiński, sekretarz.

Zebranie Tow.
Obrony Białego Orła

Tow. Strzelców Obrony Białego 
Orła, Grupa 2185 ZNP, Oddz. Le­
gionu Pułaskiego, odbędzie posie­
dzenie w czwartek, 16-go czerwca, 
w sali E. Moskala, 5639 N. Milwaukee 
ave., o godz. 7:30 wieczorem. Jest 
wiele ważnych spraw dotyczących 
rozwoju. Prezeska uprasza o zapi­
sanie nowych członków. Na sali 
wcześniej będzie sekr. fin. Florence 
Rusak, by przyjmować opłaty. Kto nie 
może osobiście przybyć, może je prze­
słać pocztą do F. Rusak. — M. Klinger, 
prezeska; Józefa Przywara, sekr. prot.

20-lecie Śmierci 
Leopolda Staffa

Minęła 20 rocznica śmierci jednego 
z najwybitniejszych liryków polskich 
XX wieku, Leopolda Staffa. Poeta 
zmarł 31 maja 1957 r. Twórczość jego, 
ukształtowana w okresie modernizmu, 
rozwijała się i ulegała przemianom do 
ostatnich dni życia. Realizował Staff 
w swej poezji ideał wewnętrznej rów­
nowagi i klasycznej harmonii, głosił 
pochwałę sztuki jako najtrwalszego 
świadectwa twórczej działalności czło­
wieka.

Sławę przyniósł mu już pierwszy 
zbiór wierszy — “Sny o potędze” (1901 
r.), ugruntowały ją następne tomy — 
“Dzień duszy”, “Ptakom niebieskim”, 
“Gałąź kwitnąca”, “Uśmiechy go­
dzin”, “Łabędź i lira”, “Wawrzyny”, 
“Południca”. W latach późniejszych 
dorobek poety wzbogacił się o nowe 
tomy: “Ścieżki polne”, “Wysokie 
drzewa”, “Barwę miodu”. W ostatnim 
okresie twórczości, po II wojnie świa­
towej, powstały zbiory “Martwa po­
goda”, “Wiklina” oraz wydany po­
śmiertnie tom “Dziewięć muz”.

Na zdjęciu Matylda Jakubowska, członkini Zarządu CTA przy 
autobusie na ul. State w dniu parady jaka odbyła się 7-go 
maja w ramach obchodu Rocznicy Konstytucji 3-majowej.

eta salutes 
the Poles 

of Chicago

Centrum Zwyciężyło 
w Hiszpanii

Medal Pamiątkowy Katynia

(Ciąg dalszy ze str. 1-ei) 

raźny, że sami chcą budować swoją 
przyszłość”—powiedział po ogłoszeniu 
wstępnych wyników minister spraw 
wewnętrznych Rodolfo Martin Villa.

Wybory wykazały, że społeczeństwo 
hiszpańskie zademonstrowało swoje 
sentymenty polityczne według geo­
graficznej linii podziału. Ubogie po­
łudnie, okręgi na wybrzeżu morza 
Śródziemnego oraz Madryt i Barce­
lona—dwie twierdze republikańskiej 
lewicy z okresu wojny domowej—po­
parły socjalistę Felipe Gonzaleza, 
który pochodzi z położonej na południu 
kraju Sewilli, podczas gdy północ i 
centrum kraju, gdzie w latach wojny 
domowej Franco doznał szczególnego 
poparcia, opowiedziało się po stronie 
umiarkowanego Suareza, którego nie­
wątpliwą zasługą jest odrzucenie 
dziedzictwa politycznego po zmarłym 
dyktatorze i sprowadzenie Hiszpanii 
na drogę do demokracji.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
poczynania w dziedzinie niesienia po­
mocy rządowej skupiskom urbani­
stycznym.

Mayor Birmingham (Ala.) David 
Vann zgłosił rezolucję, wyrażającą 
bezwarunkowe poparcie dążenia do 
zbalansowania budżetu federalnego, 
co byłoby najskuteczniejszym instru­
mentem do walki z inflacją w kraju.

Mayor Milwaukee Henry W. Maier 
wyraził jednak obawy wielu zebra­
nych włodarzy, kiedy oświadczył, że 
taka formuła mogłaby doprowadzić 
do znacznych ograniczeń federalnej 
pomocy finansowej jakie rząd powi­
nien gwarantować miastom. Ograni­
czenia te z kolei, niewątpliwie zmu­
siłyby lokalne samorządy do ratowa­
nia swojej sytuacji finansowej przez 
podwyżkę podatków, głównie od 
nieruchomości.

Przyjęto zatem zrewidowaną nieco 
klauzulę rezolucji, za wnioskiem 
mayora John P. Rousakisa z miej­
scowości Savannah, Ga. W nowej for­
mie rezolucja stwierdza, iż konwencja 
jak najbardziej popiera wysiłki w celu 
zbalansowania budżetu, nie mniej 
jednak wysiłki te nie powinny być

Polskie Konie 
w Anglii

Angielscy hodowcy i właściciele 
stajni przejawiają duże zainteresowa­
nie pierwszym w historii startem pol­
skich koni w Anglii, ściśle na dwóch 
torach wyścigowych Yorku i Don Cas- 
tel. W sierpniu br. polska ekipa weź­
mie udział w gonitwach na torze wy­
ścigowym w Yorku. Podkreślić należy, 
że w dzienniku “Daily Telegraph” 
ukazał się duży artykuł na temat 
udziału polskich koni w gonitwach.

Prezes Unii 
Górników 

Charleston, W.V. (UPI-CT) - Arnold 
Miller najwyraźniej zwyciężył wybo­
ry, pozostając na stanowisku prezesa 
unii górników na następną, 5-letnią 
kadencję. Oponenci Millera, Lee Roy 
Patterson i Harry Patrick oficjalnie 
uznali już swoją porażkę.

Po podliczeniu około 70 proc, gło­
sów Miller prowadzi, uzyskawszy 
48,407 głosów, Patterson 38,731, nato­
miast Patrick 27,781. Oficjalne prze­
liczanie głosów rozpocznie się 1-go lip­
ca.

Na konferencji prasowej, — kiedy 
wszystko wskazywało na ponowny wy­
bór Millera, prezes unii oświadczył, 
iż natychmiast podjęte zostaną roko­
wania z przemysłem węglowym od­
nośnie nowego kontraktu.

Seria zamachów bombowych, która 
poprzedziła wybory, odstraszyła wielu 
wyborców, ale w dniu głosowania w 
całym kraju panował spokój i atmo­
sfera radośnie świąteczna.

Król Juan Carlos, zwolennik reform 
demokratycznych, i jego małżonka 
królowa Zofia nie brali udziału w 
wyborach, aby—jak wyjaśnił rzecznik 
dworu—wykazać że monarchia stoi 
ponad wszelkimi podziałami partyj­
nymi.

Nie brała też udziału w wyborach 
81-letnia Dolores Ibarruri czyli “La 
Pasionaria,” tytularna przewodniczą­
ca hiszpańskiej partii komunistycz­
nej. Wprawdzie była ona kandydatem 
do Parlamentu z górniczej Asturii, ale 
nie mogła oddać głosu, ponieważ—po 
38-letnim dobrowolnym wygnaniu w 
ZSRR—przybyła do Hiszpanii zbyt 
późno, aby—zgodnie z obowiązujący­
mi przepisami—dokonać obowiązku 
rejestracji wyborczej.

czynione kosztem zobowiązań finan­
sowych wobec miast. Wręcz przeciw­
nie, pomoc rządu powinna zwiększyć 
się wraz z obraniem właściwej 
formuły oszczędności.

Mayor Michael Bilandic z Chicago 
głosował razem z większością za 
przyjęciem rezolucji. Bilandic został 
wybrany w ostatnim dniu w skład 
komisji doradczej, której przewodni­
czącym został republikański mayor 
Albuquerque (N.M.) Harry Kinney. 
Przewodniczącym Konferencji Mayo- 
rów USA na rok następny został Lee 
Alexander, burmistrz Syracuse, N.Y.

Święto Morza 
W Tę Sobotę

Święto Morza urządzane przez Stow. 
Marynarki Wojennej Chicago - Mil­
waukee odbędzie się w tę sobotę, 18 
czerwca, w sali Lusaka Mission, pnr. 
6965 W. Belmont Ave., początek o 
godz. 6:30 wieczorem. Stow. Mary­
narki Wojennej serdecznie wszystkich 
zaprasza. Będzie piękny program ar­
tystyczny.

Dochód z tej imprezy przeznaczony 
jest na pomoc dla inwalidów Pol. 
Marynarki Wojennej.

Medal katyński ma uczcić polskich 
jeńców wojennych zamordowanych 
w Rosji Sowieckiej w 1940 r. i wyraź­
nie, bez niedomówień, napiętnować 
Sowiety za popełnienie tej zbroni, 
ciągle czekającej na werdykt wol­
nego świata. Medal ma też na celu 
trwałe upamiętnienie tych tragicz­
nych wydarzeń, oraz przekazanie 
przyszłym pokoleniom świadectwa 
sowieckiego barbarzyństwa.

Na wiosnę 1940 r. sowiecka tajna 
policja (NKWD) wymordowała kilka­
naście tysięcy polskich jeńców wojen­
nych wziętych do niewoli we wrześniu 
1939 r. gdy Sowiety, sprzymierzone z 
Niemcami, zdradziecko napadly na 
Polskę. Masowe groby przeszło 4,500 
żołnierzy zostały odkryte w lasku 
katyńskim, koło Smoleńska w 1943 r. 
Jeńcy co zostali zabici strzałem w tył 
głowy, z rękami związanymi drutem, 
wielu z ustami pełnymi trocin. Ogó­
łem około 14,500 polskich jeńców wo­
jennych, przeważnie oficerów oraz 
przywódców kulturalnych i politycz­
nych narodu, zginęło w Sowietach, 
w Katyniu i w innych nigdy nie odna­
lezionych miejscach kaźni. Morder­
stwa te stanowią dowód sowieckich 
wysiłków aby zlikwidować jednostki 
stanowiące największą przeszkodę 
w opanowaniu i zniewoleniu Polski.

Sowiecka odpowiedzialność za ma­
sakrę katyńską i inne morderstwa 
jeńców polskich, została autoryta­
tywnie dowiedziona i gruntownie udo­
kumentowana. Zbrodnie te były przed­
miotem badań specjalnej Komisji 
82-go Kongresu Stanów Zjednoczo­
nych, pod przewodnictwem kongres- 
mana Ray J. Maddena. W grudniu 
1952 r. po długich badaniach, Komisja 
jednomyślnie orzekła że wina NKWD 
popełnienia masowych morderstw pol­
skich jeńców została bez żadnych 
wątpliwości udowodniona. Komisja 
zleciła też by rząd Stanów Zjedno­
czonych, przez ONZ skierował to 
oskarżenie do Międzynarodowego Try­
bunału Sprawiedliwości. Mimo tego, 
w ciągu 25-ciu lat które upłynęły od 
orzeczenia Komisji, nic nie zostało 
uczynione by osądzić winnych. Demo- 
kraje zachodnie, sprzymierzeńcy 
Polski w II Wojnie Światowej, są za 
daleko zaangażowane w współpracy 
z Rosją Sowiecką by podjąć odpowied­
nią akcję. Co więcej, gdy w Londynie 
w 1976 r. stanął pomnik katyński, 
koła rządowe nie pozwoliły na umiesz­
czenie na nim napisu wskazującego 
na Sowiety jako sprawców zbrodni. 
Na szczęście, Medal Pamiątkowy Ka-

Strajk UAW Zażegnany
Przedstawiciele Unii Pracowników 

Przemysłu Samochodowego (United 
Auto Workers) i Caterpillar Tractor 
Co. w Peoria, Ill. doszli we wtorek 
wieczorem do porozumienia, wskutek 
czego zapowiedziany na piątek strajk 
został zażegnany.

Obie strony powiadomiły o porozu­
mieniu po sesji, trwającej cały dzień. 
Ub. niedzieli i poniedziałku, 12 i 13 
bm. członkowie lokalu 974 upoważni­
li przywódców do ogłoszenia straj­
ku. Lokal ma 21,000 członków spo­
śród ogólnej liczby 34,000 pracowni­
ków Caterpillar w rejonie Peorii.

"Dziennik Związkowy " 
kosztuje mniej 

niż szklanka piwa!

tynia nie podlega podobnym ograni­
czeniom.

Medal jest wydany przez Komitet 
Medala Katyńskiego, a cena jego zo­
stała tak obliczona by pokryć koszta 
produkcji i rozsyłki. Ewentualna nad­
wyżka użyta zostanie do wybicia 
dodatkowych medali które będą 
ofiarowane muzeom i instytucjom, 
oraz do maksymalnego rozpowszech­
nienia informacji o zbrodni katyń­
skiej.
OPIS MEDALA

Napisy na medalu są celowo w 
języku angielskim, znanym przez 
miliony ludzi na całym świecie. 
W ten sposób, wiedza o męczeńskiej 
śmierci polskich jeńców wojennych 
w Rosji Sowieckiej i jej winy za tę 
zbrodnię, będzie dostępna tym którzy 
bezpośrednio nie zetknęli się z Sowiec­
kim bestialstwem i nigdy o Katyniu 
nie słyszeli.

Awers — Centralny motyw symbo­
licznie przedstawia bestialstwo so­
wieckich morderców wobec polskich 
jeńców. Sowiecki pół-człowiek, dzier­
żący nagan-sierp i młot, opętuje mac­
kami bezbronną ofiarę, jeńca. Jeniec 
ma ręce związane a swastyka na 
węźle podkreśla sowiecko-niemieckie 
przymierze; ostatnim tchem wyraża 
wiarę w wolność Polski, przedstawio­
nej przez orła. Na obwodzie, rzędy 
zwłok — masowe groby odkryte w 
Katyniu —oraz napis: “NIELUDZKIE 
i LUDZKIE—PAMIĘTAJCIE KATYŃ".

Rewers — W otoku, nazwy trzech 
obozów w których wymordowani 
jeńcy byli początkowo więzieni: 
“WIĘŹNIOWIE - w STAROBIEL­
SKU - w KOZIELSKU - w OSTASZ­
KOWIE". Napis na środkowym polu 
stanowi oskarżenie Sowietów: “W 1940 
ROKU SOWIECCY NAJEŹDŹCY - 
PRAGNĄC ZNIEWOLIĆ NARÓD - 
ZAMORDOWALI 14,500 JEŃCÓW WO­
JENNYCH, KULTURALNYCH, PO­
LITYCZNYCH I WOJSKOWYCH 
PRZYWÓDCÓW POLSKI".

Medal był zaprojektowany i wy­
konany przez wybitnego polsko-amery­
kańskiego artystę rzeźbiarza, Stani­
sława Szukalskiego, nagrodzonego w 
wielu konkursach i autora szeregu 
znanych projektów na pomniki, 
medale i monety.

• • ♦
ZAMÓWIENIA MEDALI - Medale, 

2#” (63 mm) średnicy, są bite w brą­
zie i w czystym srebrze (999) — 
złote na specjale zamówienie. Cena 
brązowych — $12.75 (7.75 ft. szt.), 
srebrnych — $49.75 (30 ft. szt.). 
Sprzedaż jedynie za przedpłatą. Za­
mówienia z pełną opłatą powinny być 
przesłane do Katyn Medal Committee, 
P.O. Box 2602, Springfield, Mass. 01101, 
U.S.A. Zamówienia nie będą osobno 
potwierdzane. Dostarczenie medali 
może trwać kilka tygodni.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

PIĄTEK, 17 CZERWCA
Tow. “Synowie Wolności” Grapa 

694 ZNP zawiadamiamy wszystkich 
członków o posiedzeniu miesięcznym, 
które odbędzie się w piątek, 17-go 
czerwca, o godz. 8-ej wieczorem, w 
sali Lo Rayne Chateau, pnr. 5925 W. 
Diversey Ave. Sekretarz fin. będzie 
przyjmował opłaty za ubezpieczenie 
już od godz. 6:15 wiecz.

Zarząd apeluje gorąco o jak naj­
liczniejszy udział członków i przyja­
ciół.

Ks. St. Staniszewski—kapelan; P. 
Marud—prezes; W. Kowalski—sekr.

Tow. Króla piasta Grupa 413 ZNP 
zawiadamia członków, iż półroczne i 
przedwakacyjne posiedzenie Grupy 
odbędzie się w niedzielę, 19 czerwca, 
o godz. 2-ej po południu, w sali paraf, 
św. Jadwigi. Zarząd prosi członkostwo 
o liczne przybycie, gdyż są ważne 
sprawy do załatwienia. Po posiedzeniu 
odbędzie się przyjęcie dla Ojców i 
Matek.

A. Leszczyńska—prezeska; H. Ma- 
jers—sekr.

Kalendarz Zabaw
SOBOTA, 18 CZERWCA

Tow. T. Kościuszki, Grupa 257 
ZNP zaprasza wszystkich członków 
oraz przyjaciół na wieczorek, “An 
Evening Out,” w sobotę, 18-go czerw­
ca, o godz. 6:30 wieczorem, w sali 
Moskal’s Catering, 5639 N. Milwaukee 
Ave. Podana będzie gorąca kolacja, a 
do tańca będzie grać zespół “Musie 
Tones.” Bilety po $9 od osoby do 
nabycia przy wejściu lub można dzwo­
nić do p. Wandy Andrzejewskiej tel.: 
KI5-3245 albo do p. Ruth Gąsior, tel.: 
966-0937.

Za Zarząd Grupy—Ludwika Gąsior, 
sekr. prot.

Dziennik Związkowy 
1201 N. Milwaukee Ave. 
Chicago, 111. 60622

Zamawiam egzemplarzy KALENDARZA
ZWIĄZKOWEGO na rok 1977, na co załączam sumę .......
(gotówką, czek, przekaz pocztowy).
Imię i Nazwisko ..............................................................................
Adres ...................................................................................—.............
Miasto...............................Stan.......................... Zip Code...............

NA C.O.D. NIE WYSYŁAMY.

$350

KALENDARZ ZWIĄZKOWY
NA ROK 1977

KALENDARZ ZWIĄZKOWY NA ROK 1977 powinien 
się znaleźć w każdym polskim domu!

KALENDARZ ZWIĄZKOWY NA ROK 1977 zawiera masę cie­
kawego materiału do czytania. Każdy znajdzie coś w naszym 
Kalendarzu dla siebie. Niezwykłe fakty z życia największego 
współczesnego kompozytora polskiego KAROLA SZYMANOW­
SKIEGO, w 40-tą rocznicę śmierci. Nasłępnie przeczytacie co 
Bolesław Prus pisał o twórczości Sienkiewicza! Sensacyjne, au­
tentyczne dzieje samochodu, w którym zamordowano Arcy księcia 
Austryjackiego Ferdynanda, co wywołało I Wojnę Światową. 
Publikujemy też historię szpiegowską pt. “Czerwona Orkiestra”, 
z której się dowiecie jak Rosjanie szpiegowali Niemców w czasie 
II Wojny Światowej. A także wstrząsający opis Getta krakow­
skiego w pamiętnikach polskiego aptekarza, który śmierci co­
dziennie zaglądał w oczy. Także duś o humoru oraz bogaty dział 
zielarski 1 leczniczy.
KALENDARZ ZWIĄZKOWY NA ROK 1977 posiada porady 
praktyczne, a co najważniejsze znajdą w nim czytelnicy Pod­
ręcznik Nauki Obywatelstwa (50 pytań i odpowiedzi w dwóch 
językach, najczęściej zadawanych przy egzaminie obywatelskim).

Cena $3 50
WYTNIJCIE PONIŻSZY KUPON, ZAŁĄCZAJĄC OPŁATĘ:

I

I 
I 
I 
I 
I 
I
I 
I
I 
I
I 
I 
I

I 
I 
I 
I
I 

I

Konferencja Mayorów 
w Tucson



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 16 CZERWCA (JUNE 16), 1977

Nowe Czasy Przemysłu 
Gastronomicznego

Zamiast jadać w domu rosnąca licz­
ba Amerykanów woli chodzić do re­
stauracji, lub miejsc, gdzie się podaje 
szybkie dania. Każdy z trzech dolarów 
przeznaczonych na życie wydają je­
dząc poza domem. Dziesięć lat temu 
wydawali tylko jednego dolara z pię­
ciu przeznaczonych na ten cel.

Skąd taka popularność jadania poza 
domem? Częściowo stąd, że więk­
szość zamężnych kobiet pracuje, że 
wiele ludzi jest samotnych, że wiele 
ludzi ma pieniądze. Pojawiło się dużo 
nowych miejsc oferujących jedzenie 
“na wynos,” szybką obsługę i nowe 
rodzaje potraw.

Ma to zapewne wpływ na osłabienie 
ruchu w amerykańskich supermarke­
tach. Na Harvardzie przeprowadzono 
badania, które pokazują, że do roku 
1980, licząc od tego roku, sprzedaż w 
supermarketach wzrośnie najwyżej 
do 2 proc., podczas gdy w latach 
sześćdziesiątych i na początku sie­
demdziesiątych wskaźnik ten wynosił 
3.5 proc.

Obserwacje Gallupa jednakże wy­
kazują, że liczba Amerykanów jedzą­
cych poza domem nieznacznie maleje. 
Jak wiadomo telewizja od dawna jest 
uważana za wroga restauracji.

Poszukuje Pracy
DOŚWIADCZONY masarz poszukuje 
pracy. Dzwonić wieczorami: 736-8669. 

STARSZA pani przypilnuje dziecko w 
swoim domu. Okolica Fullerton i 
Lorel. 637-4598.____________________
SPECJALISTA od wszelkiego rodzaju 
prac aluminiowych poszukuje pracy 
w dobrze prosperującej firmie.

342-7840

Praca Żeńska

POTRZEBNA 
MŁODSZA 

DZIEWCZYNA 
DO SPRZEDAWANIA WĘDLIN

I DELIKATESÓW.
Musi mieć doświadczenie i mówić 
po polsku i angielsku. Stała praca, 
dobra zapłata i inne świadczenia 
na “part time”. Zgłosić się 
osobiście:
3427 W. DIVERSEY AVE.

Po Godzinie 3 Po Południu

DISHWASHER
Need full time help in kitchen. Can 
work variable hours.

Call or Apply 
549-5755

2242 No. Lincoln________

SZANSA dobrego zarobku dla kobiety 
- kierowcy. Ilość dni pracy do wybo- 
ru. Dzwonić wieczorem: 237-3176.
POTRZEBNA fryzjerka na część cza- 
su. Dzwonić: LA3-1290_____________

Potrzebne 
KOBIETY DO SPRZĄTANIA 
Dzienna praca w pełnym wymiarze 
godzin. Zapewniony transport. $2.8Q 
na godzinę na początek. Podwyższka 
po 30 dniach.

Dzwonić do: JOSEPHINE 
___________276-8789___________  
European Trained 
COSMETICIANS

NEEDED TO WORK IN: 
GEORGETTE KLINGER 

SKIN CARE SALON 
Licence needed.

Tel. 787-4300.________
POTRZEBNA kobieta do pracy w 
pralni chemicznej. Musi znać trochę 
angielskiego. 763-1014. _______

DENTAL ASSISTANT - experienced. 
Full time. Vicinity Harlem-Higgins. 
Call 775-3333._____________________
POTRZEBNA fryzjerka na czwartki, 
piątki i soboty. Musi znać angielski. 
777-9606._______ __________________
receptionist/typist 
50 w.p.m. required. Pleasant 
office. English speaking.

666-6565

* Pomoc Domowa
HOUSEKEEPER

Need qualified woman for room clean­
ing in nursing home, week days. Good 
working cond. References required. 
Attractive salary. Lincolnshire Half-

PETE 634^973

SEAMSTRESS
Must have tailoring & pattern making 
Kirills Creative ability also helpful. 
Should speak some English.

CALL 642-1156
OPERATOREK DO 

MASZYN DO SZYCIA 
Tylko doświadczone. Dobra początku­
jącą zapłata dla odpowiednich osób. 
J Zgłoszenia na adres. 

PINO MANUFACTURING 
404 So. Wells________

typist
Sd fringe tenS & excellent work­
conditions. Located John Hancock 

bldg Cali 337-4568________  

+ Praca Męska

Maintenance Mechanics
For plant in heavy metals industry.! 
Applicants must have well grounded 
mechanical background conveyor sy-j 
stems, overhead cranes, hydraulic 
systems and other plant machinery^ 
Welding experience also required,

R. LAVIN & SONS, INC. 
3426 S. Kedzie Ave.
Equal Opportunity Employer

POTRZEBNY starszy mężczyzna do 
lekkiej pracy, opieki nad domem. Musi 
być w dobrym stanie zdrowia. Zgło- 
szenia: 6350 West 63-ia ulica.________

MAINTENANCE
MECHANIC

We are seeking a competent individual 
with experience in the industrial 
maintenance field in a manufacturing 
environment. Must be a self starter to 
work independently on both mechani­
cal & electrical assignments involving 
building & product equipment main­
tenance. Salary commensurate with 
ability. Excellent fringe benefits, fully 
air conditioned plant.

Apply in Person or Call:
272-7990

THE DANIEL WOODHEAD CO. 
3411 Woodhead Drive 

Northbrook, Ill.
An Equal Opportunity Employer

it Praca

OFFICE and Shop Work, part time 
day. Typing no necessary. We can use 
2 part time or 1 full time person. 
Friendly office in loop “L” at our door. 
108 West Lake St., Room 200 Phone: 
372-8600 Mr. Tom.__________________

POTRZEBNA osoba do wydawania 
kawy, musi znać angielski. 1219 N. 
Milwaukee._________________ _____

WANTED HEAD COOK
For Jewish Senior Citizens 
Camp in Wisconsin. Experi­
enced. Excellent pay. Call: 
MR. DOOHA 346-6700

ENVELOP FOLDING 
MACHINE OPERATOR 

Steady Work—Must Read English 
MILLS AMERICAN ENVELOPE CO. 
4400 W. Ohio, Chicago, IL 533-6700

Equal Opportunity Employer M/F

Pomoc Domowa
KOBIETA w średnim wieku do 2 dzieci 
na okres wakacji. Angielski nieko­
nieczny. 546-1163, lub wieczorem: 831- 
2963._________

POTRZEBNA kobieta do sprzątania. 
2 dni w tygodniu. Trochę angielskiego. 
_____________ 363-1154_____________

GOSPODYNI z zamieszkaniem w do­
mu na północnym przedmieściu, włas­
ny pokój z telewizorem. Angielski 
niekonieczny, ale proszę dzwonie po 
angielsku. 272-5196

LIVE IN HOUSEKEEPER
Age 35 to 50. 6 or 7 days per week. 4 
children. No cooking. Western suburb. 
Good salary. Must speak some Eng­
lish.

Ph. 887-7378

GOSPODYNI
$100 - $125 TYGODNIOWO 

Własny pokój, łazienka, telewizor. 5 
dni.

ARDEN’S AGENCY 
6934 N. Glenwood 

Dzwońcie Po Angielsku 
465-1241 or 824-1843

★ Praca Męska

Automatic Screw 
Machine Operator

Modern bearing plant, Elgin. Career 
oppty. for expd. person with ability to 
set-up, operate, & maintain Natl. 
Acme Multiple Spindle Automatic 
Screw mach. Ability to train & super­
vise also essential. For appt. Phone: 

741-4545

MAINTENANCE 
MACHINE 
REPAIR 

Maintenance dept of plastic & paper 
converting plant needs individual to 
make replacement parts on engine 
lathes & grinder and help repair equip­
ment in plant. Some shop & repair 
experience preferred. Steady 1st shift, 
good starting rate, fringes and working 
conditions.

Call personnel department.
463-1400 Ext. 252 

Or Apply 
ARVEY CORP. 

3500 N. Kimball Ave.

MOLD MAKERS
Experienced. Steady 55 
hour week year round.

CRAFT MOLD & TOOL CO 
2601 N. Pulaski Rd.

278-7120
★ Praca

OSOBA DOŚWIADCZONA 
W ROBOTACH KONSTRUKCYJNYCH 
Potrzebna do prowadzenia buchalterii 
(accounts receivable, accounts pay­
able), zakupy i ogólnej pracy biuro­
wej. Musi mówić po angielsku. Od- 
dawna wyrobiona firma w północno- 
zachodniej dzielnicy. Z ubezpiecze­
niem i udziałem w zyskach. Dzwońcie 
do:

MISS GRODOSKI 
_____________722-6626_____________

POTRZEBNE 
MAŁŻEŃSTWO 

Natychmiast potrzebne dojrzałe mał­
żeństwo do utrzymywania posiadłości 
i do pracy domowej na 5 ha w Bar­
rington, Ill. Muszą posiadać doświad­
czenie i dobre referencje. Odnowiony 
z 1 sypialnią dom mieszkalny na 
terenie majątku i bardzo dobre wyna­
grodzenie. Telefonować na numer: 

457-1033 lub 381-0952
_________ i pytać o John’a,_________  

POTRZEBNE MAŁŻEŃSTWO 
do ogólnych prac porządkowych 

(maintenance) w synagodze. 
Mieszkanie na miejscu.

CONGREGATION SHAARE TIKVAH 
5800 N. Kimball Ave.

Dzwonić KE 9-2202 od 9 rano—5 po poi. w tygodniu. 
W piątek od 9—3-ej; w niedzielę od 9—12-ej.

• MACHINE SET-UP
• PUNCH PRESS OPERATOR
• ASSEMBLERS
• SPOT WELDERS
• DRAFTSPERSONS
Immediate openings for experienced 
people in metal shop. Experience not 
necessary for assembly. Will train. 
Draftspersons should have board time. 
Excellent benefit package including 
profit sharing and paid vacation after 
6 months.

Call or apply in person 
Sandra Austin

ALKCO MANUFACTURING 
COMPANY 

11500 W. Melrose Ave. 
Franklin Park, Ill. 

451-0700
An Equal Opportunity Employer M/F

Praca Męska
GENERAL MACHINISTS

A progressive company has need for 
experienced general machinists:

•MILL *LATHE ‘GRINDER 
Excellent salary with hospital and sick 
benefits. Air-conditioned shop. Near 
Harlem—Lawrence.

Call; 867-8200

MAINTENANCE - MECHANIC
Experienced. Must know elec. Top 
pay, overtime, many company bene­
fits. Apply in person or phone:
TimKillinger 678-3550

AMERICAN GASKET 
9509 Winona, Schiller Park

JANITOR — Part time days, small 
loop building. 108 West Lake St., 
Room 200.' __________________

POTRZEBNY MĘŻCZYZNA 
DO DZIAŁU PRODUKCJI 

w szwalni. Musi posiadać doświadcze­
nie. Dobre świadczenia firmowe. Pro­
simy dzwonić po interview.

235-6436
AMERICAN GUARD-IT MFG. CO.

KONTRAKTOR budowlany poszukuje 
3 mężczyzn do “siding’u” obić domów 
oraz jednego stolarza. $220 tygodnio- 
wo na początek. 774-0074.___________
POTRZEBNY robotnik do prac kana­
lizacyjnych. Praca stała lub doryw- 
cza. SE 8-0786._____________________

Potrzebny Mężczyzna Do 
Warsztatu Maszynowego 

Na pełny czas. 
Wymagana Zielona Karta.

W. D.Tool Engineering Co. 
3149 W. Fullerton 

___________227-8812___________

POTRZEBNY 
RZEZNIK

Na część dnia. 
Zmienne godziny.

3920 W. Diversey____ 489-4449

SPOT WELD — SETUP
Exp. Spot welder — setup man, on 
equipment up to 100 KVA. Afternoon 
shift. Must speak English.

WIREMASTERS 
3702 South Iron 

254-5064 Chicago
An Equal Opportunity Employer 

FACTORY 
DIVISION-ELSTON AREA 

MAINTENANCE 
MEN

Experience required.
LABOR

Day or night shift. No fears 
about dirty work.

LAB-TECH. 
SHIPPING & 
RECEIVING

Don’t fear working with 
hands about 70% of the 
time. Call

664-4550
Ask for EMIL or BRIAN 

After 10 A.M.

GENERAL FACTORY
Days full time, Northwest side. 
Must speak some English.

Call 9 a.m. to 3 p.m.
(Mon. thru Fri.)

867-8530

POTRZEBNY 
MĘŻCZYZNA 

SZLIFIERZ NARZĘDZIOWY 
i KROJCZY

ORAZ DO OSTRZENIA PIŁ 
(Tool and saw grinder and 

saw sharpener) 
Konieczne trochę doświadczenia 

lub uzdolniony mechanicznie.
Musi posiadać “Zieloną Kartę” — 

posiadać prawo stałego pobytu 
w Stanach Zjednoczonych.

Dobra zapłata, stała praca, ubezpie­
czenie szpitalne, na życie oraz udział 

w zyskach. — Zgłoszenia:
A. A. A. SAW & TOOL CO. 

1401 W. Washington St.
Pytać o Mr. Nowak

Tel. 738-4100
HELP WANTED MEN 

TOOL and CUTTER GRINDER 
and SAW SHARPENER

Some experience necessary or 
mechanically inclined. Must have 
Green Card — permanent resident 
in U.S. Good pay. Steady work. Hos­
pitalization plan, life insurance and 
profit sharing. Apply:
A. A. A. SAW & TOOL CO. 

1401W. Washington St.
Ask for Mr. Nowak Tel. 738-4100

SUPERVISOR
Need person for light assembly 
on night shift. Must be me­
chanically inclined.
Contact Dominick Polom Bella

440-1000

★ Przeprowadzki

ARTHUR
’ MOVING & PACKING CO. 
Polska doświadczona finna 

przewozowa.
PRZEPROWADZKI TANIO, 

SOLIDNE IZ GWARANCJĄ. 
588-5567 

od 8-ej do 8-ej wieczorem.

IWAŃSKI MOVING CENTER 
PRZEPROWADZKI 

Mieszkań i Biur — 384-3322. »—arr----- * : s ■ .

CENY WZRASTAJĄ
NAJLEPSZA OSZCZEDNOSC 
TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE

Jako fachowcy wykonamy każ­
dą małą czy dużą naprawę we-J 
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie po­
śpiech.
Również w nagłych wypadkach.,
General Contracting Co.

4146 W. ARMITAGE
278-1525

★ Kanalizacja

Fachowa instalacja urządaeń 
przeciw powodzi. 

Czyścimy zbiorniki 
kanałów odpływowych.

Licencjonowani i bondowani. 

J. & c. 
SEWERAGE & DRAINAGE 

Tel.: 283-0666

WYKONUJĘ) prace kanalizacyjne, 
wodociągowe, przepychanie kanałów 
i rur. Solidna robota. 384-0582 — 24 
godzina obsługa. Jędrźejczyk.

★ Rozmaite
SPRZEDAM “air conditioners” 11,000 
BTU — 110 V. i 18,500 BTU — 220 V. 
Dzwonić wieczorem: 620-1562_______
LODOWKA, piec, ochładzacze, rozkła­
danakanapa, fotel. 685-2718.

Rummage Sale
GARAGE SALE

Salesman’s Samples Discount Prices 
Children’s Women’s and Juniors’ 

Clothes, Rare Antiques 
Thursday, Friday, Saturday

2641 Shannon Road Northbrook, IL 
10 A.M. to 4 P.M.__________________

GARAGE Sale—wielka wysprzedaż 
rozmaitych rozmaitych rzeczy: ubra­
nia, naczynia, i różnego rodzaju elek­
tryczne przyrządy. 16-17-18-19 czerwca 
od 10-ej rano—6-ej wieczorem. Uni­
tarian Church,1330 Ridge Ave., w 
Evanston.________________________

> Zguby____________
ZAGINĄŁ polski paszport na nazwisko 
Michalina Budzik—276-5697.

★ FARMY
FARMA 15¥z AKRA 

W BANGOR, MICHIGAN
Bardzo dobry dom z 2 sypialniami, 
nowoczesna kuchnia, 13% akra wy­
dzierżawione szkole Organie Farming. 
Cena w niskiej 20-tce. Dzwońcie lub 
piszcie:

THOMAS J. TOBIN 
6443 S. WESTNEDGE 

Kalamazoo, Mich. 49081 
Tel. (616) 327-6741

★ Posiadłości w Polsce
DO SPRZEDANIA nowy piętrowy 
dom, częściowo wykończony. Budy­
nek gospodarczy, 8 ha ziemi, na 
1/4 całości sad i krzewy owocowe. 
Blisko Ropczyc. Może być sprzedany 
w całości lub częściowo. Po infor­
macje dzwonić od 5 po południu. 
Tel.: 486-8748. "

★ MEBLE
OKAZYJNA SPRZEDAŻ. Meble pra­
wie nowe (dwa miesiące temu ku­
pione). Stół do jadalni, cztery krzesła, 
komoda z lustrem, łóżko z matera­
cem, łóżeczko dziecięce. Dzwonić po 
południu 656-3367 tylko do czwartku 
włącznie. _____________ _

Central Furniture 
1348 MILWAUKEE 
Polskie Kierownictwo 

zawiadamia, że 
W OKRESIE LETNIM 

CENY MEBLI i "APPLIANCES" 
ZOSTAŁY ZNIŻONE 

OTO PARĘ PRZYKŁADÓW 
TEGO, ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości 

Komplet mebli do bawialni 
włączając lampy że stolikami $168 
Komplety mebli do sypialni_$119 
Łóżka piętrowe “bunk” lub i 
.“Hollywood”_____________ $ 58
Kanapa i fotele___________ $139
Kanapa rozkładana do 
spania---------------------------- $ 78
Telewizja kolorowa_____ $269.00
Materace______________ $19.88
Komplety mebli do kuchni 
“dinette sets”____________ $ 46
Kuchnie gazowe (gas ranges)$159 
Lodówki lub zamrażacze 
(“freezers”) ______________ $168
Z 6 sztuk drewniane 
komplety do jadalni______ $399
Materace z podstawą sprę­

żynową pełnego rozmiaru-—$ 78 
Niemieckie szafkowe
“stereotype players” od __ $369 
(kombinacja patefonu-radia 
i magnetofonu)
Łatwe spłaty—Mówimy po polsku 
Otwarte w poniedziałki, czwartki 
i piątki do 9 wieczór, we wtorki, 
•środy i soboty do 6 wieczór, w 
niedziele od 12-ej do 5-eg po poi. 

Zgłaszajcie się do polskiego 
kierownika

p. Wiktora Kosmaczewskiego 
Tel. 486-7838

it Domy
POŁUDNIOWO-zachodnia dzielnica, 
w okolicy Bogan, z 3 sypialniami, 
wykończony basement, garaż z bocz­
nym wjazdem. Ochładzanie. Cena 
$51,000. Tel. 585-1995.

MARIANOWO—3 piętrowy budynek, 
6-4-ek. Murowany, w dobrym stanie, 
dobry dochód. Dzwonić po 6-ej 486-0393.

JACKOWO
8 pokoi, 4 sypialnie, piękna 
weranda. Komfortowe miesz­
kanie. Bez dzieci. Wiadomość 

2928 Milwaukee, sklep.

WIELKA TANIOŚĆ 
na sprzedaż 2 piętrowy murowany z 
basementem. 2 po 5 pokojowe miesz­
kania. Gorącą wodą ogrzewanie. Ga­
raż na 2 auta. Cena $16,000.

ACORN REALTY 
Tel. 276-8660 

WŁADYSŁAWOWO 
PRZEZ WŁAŚCICIELA 

Dom otwarty 19 czerwca. Murowany 
bungalow, 3 lub 4 sypialnie, komplet­
nie wyremontowany, wykończony 
basement i weranda. Ochładzanie. 
Garaż na 2 auta.

Dzwonić 736-4539

IRVING-AUSTIN
5 room brick bungalow on comer lot. 
Enclosed panelled porch, full base­
ment & 2 car garage.

CENTURY 21 
CATALANO REALTY 

625-5900

WIELKA OKAZJA!
Okolica Fullerton i Kenneth Aves. 
Murowany dom 2x5, gazem ogrze­
wany. Kryte werandy. Pełny bez- 
ment. Natychmiastowe objęcie 
mieszkania na pierwszym piętrze. 
Pełna cena tylko 32,900 dolarów. 
Telefonując, zapytajcie się o Pa­
nia Dziedzic

Tel. 837-5716 lub 678-3181

POŁUDNIOWO-zachodnia dzielnica— 
przez właściciela murów. 5% pokojowy 
dom — 3 sypialnie, garaż na 2 auta. 
Niska 40-tka. Dzwonić: 767-1872.

BY OWNER. Niles. 6 room, Geor­
gian, 2 bedrooms plus den and large 
kitchen. 1% baths. Conv. location. 
Low taxes. $59,500 or offer. 966-0975.

5 POKOJOWY, murowany dom. 3 sy­
pialnie. Pełny bezment. Centralna 
klimatyzacja. Bellwood. 834-9149.

PAR. SW. BRUNONA. Bungalow. 
Dla krewnych. 6% pokoi na 1-szym 
piętrze, 4 duże pokoje na 2 piętrze. 
Garaż na 2 auta. W niższej 40-tce. 
284-6532.

OPEN HOUSE, Sunday 1-5 p.m. 
6136 Cornelia. Octagon, brick bunga­
low. 3 bedrooms, large living room, 
dining room, modern kitchen, enclosed 
porch, 2 car garage. Including drapes, 
carpets, stove, refrigerator, dish­
washer, garbage disposal, washer­
dryer. In 60’s. Call: SP 7-2832 for 
evening viewing.

it Do Wynajęcia
4 POKOJOWE mieszkanie na Jadwi- 
gowie, piecem ogrzewane. Dzwonić 
po5-ej wieczorem: 235-7762. ______
DWIE sypialnie z całkowitym wypo­
sażeniem do wynajęcia. Telefonować: 
772-7190.

4 POKOJE, 2-gie piętro, ogrzewane,
odnowione. Dzwonić po 5-ej: 261-7726. 

POKOJ na poddaszu dla pracującego 
pana. 3722 W. Diversey.____________
5 POKOJOWE mieszkanie w pół­
nocno-zachodniej dzielnicy. Dzwonić 
po 5-ej wieczorem: KI 5-5899.________
4 POKOJE, odnowione, ogrzewane. 
$155-$170. Mogą być zwierzęta. 848 W. 
Agatite (4400 północ). 878-3712.
4% POKOI, 2 sypialnie. 5100 zachód — 
2600 północ. Ogrzewane. Pytać o: Ted 

775-2859
6 POKOI. 1010 N. Central Park Ave.
278-6249.__________________________
6 POKOI, piecami ogrzewane, 1500 
zachód—1400 północ. Dzwonić po 6-ej 
894-5295. __________________
VICINITY Fullerton and Central Park.
6 rooms. 2nd floor. Newly decorated. 
Space heat. 276-3593._______________

6 POKOI do wynajęcia, 2109 N. Hoyne. 
Ave. 384-1406.

it Naprawa TV
TELEWIZORY ’

KOLOROWE, CZARNO BIAŁE 
Naprawia 

INZ. PAPROCKI 
Dzwonić między 1 a 10:00 wlecz. 

545-6687—Gwarancja

* Parcele__________
PÓŁNOCNY - ZACHÓD

5 farmerskich akrów przy asfaltowej 
drodze, blisko 3 miasteczek. Dobra 
inwestycja.

231-1025

E4RN GOOD $$
Full and Part Time 
HOUSEKEEPING

POTRZEBNI
MĘŻCZYŹNI i KOBIETY 

do ogólnej pracy fabrycznej 
na pierwszą, drugą i trzecią zmianę.

NIE MUSZĄ MÓWIĆ PO ANGIELSKU.
Dobra płaca, bardzo czysta praca, ubezpieczenia, 

płatne święta i wakacje.
Zgłaszać się między 9 rano i 5 po południu osobiście. 

SATE—LITE MFG. CO. 
4600 N. OLCOTT — przy Lawrence

Na zachód od Harlem.

JANITORIAL 
Openings

Andy Frain maintenance has need for men and 
women for full and part time janitorial and 
housekeeping work in Chicago and suburban 
companies. We offer:

• High Hourly Pay
• Uniforms Furnished
• Steady Work

Experience is helpful but not required. If you’re 
interested.. .please call 664-6769 or come in to:

ANDY FRAIN MAINTENANCE
1221 North LaSalle St.

(One Block North of Division) 
Chicago, Illinois

An Equal Opportunity Employer M/F

it Kontraktorzyit Kontraktorzy

588-6535Mike Dragowicz

WSZYSTKIE ODNOWY D0M0W
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE 
• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ

• ROBOTA GWARANTOWANA
Dzwonić Do Znanego Kontraktora
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Ekspert Prawa o Pomocy 
Adwokackiej Dla Biednych

Thomas Ehrlich, były dziekan szko­
ły prawa w Stanford oświadczył w 
sobotę, iż nadszedł czas, by biedni 
mieszkańcy upoważnieni byli do od­
powiedniej pomocy prawnej.

Ehrlich, który jest przewodniczą­
cym korporacji usług prawnych ma­
jącej siedzibę w Washingtonie, prze­
mawiał na konferencji Amer. Sto­
warzyszenia Adwokatów, która od­
była się na temat potrzeb, legalnej 
pomocy, w szkole prawa przy Uni­
wersytecie Northwestern.

“Wydaje mi się”, powiedział Eh­
rlich, “iż jest już czas odpowiedni 
do okazania chęci do zabezpieczenia 
sprawiedliwości dla wszystkich”. Wie­
rzę, ciągnął dalej Ehrlich, iż spra­
wiedliwa opieka prawna jest nieod­
łącznym uprawnieniem każdego Ame­
rykanina i że wolność indywidualna 
każdego z obywateli w tym kraju 
może być osiągnięta tylko wtedy, je­
śli te uprawnienia są realizowane.

Ehrlich, powołując się na wywia- 
przeprowadzony przez Stow. Adwo­
katów dla ujawnienia opinii publicz­
nej wobec stystemu prawnego oświad­
czył, iż około 50 procent przepyta­
nych odpowiedziało, iż system ten 
sprzyja bogatym i mającym wpływy 
i że adwokaci lepiej pracują dla bo­
gatych i poważnych klientów.

Biedni mieszkańcy mają conajmniej 
tyle problemów i akcji prawnych, 
co bogaci, a rezultaty akcji praw­
nych często mają bardziej drama­
tyczne efekty na biednych. Np. na­
kaz eksmisji może oznaczać brak 
jakiekolwiek miejsca zamieszkania 
a błędne użycie auta może oznaczać 
brak zatrudnienia i pozbawienia bene- 
fisów Social Security a nawet ska­
zywać na przymieranie głodem.

Kongres ustanowił korporacje usług 
prawnych w 1974 roku, dla stworze­
nia krajowego planu zapewniającego 
usługi prawne dla biednych, powie­
dział Ehrlich.

Korporacja ta stara się o znalezie­
nie funduszów na zapewnienie dwóch 
prawników na każdych 10,000 miesz­
kańców w kraju do 1979 roku. Chcąc 
system prawny bardziej udostępnić, 
pewne sprawy mogłyby być załatwia­
ne bez adwokatów, a przez użycie 
adeptów prawa (paralegals) dla pro­
cedur początkowych, sugerował Ehr­
lich. A usunięcie zaniechania winy 
przy wypadkach samochodowych mo­
głoby zmniejszyć udział adwokatów. 
Zalecał położenie większego nacisku 
na zapobieganiu problemów praw­
nych. Publiczny adwokat byłby po­
trzebny biednym do przygotowania 
ostatniej woli itp.

LONDYN. — Królowa Elżbieta II pozuje do zdjęcia z wy­
sokimi urzędnikami państwowymi w czasie przyjęcia wydanego 
przez królowę w Pałacu Buckingham. (UPI)

ł
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Nabywcy Kradzionego Auta 
Ostrzegają Przed Oszustami

Osobnik, który potrzebował pienię­
dzy i chciał sprzedać swój samochód
— Pontiac Grand Prix z 1973 roku
— wywarł na klientach dodatnie wra­
żenie, sympatycznego i dobrze wycho­
wanego. Para młodych nowożeńców 
z Hickory Hills dała się nabrać na 
kupno samochodu w dobrym stanie. 
Obecnie, jak podaje Sun Times z 15-go 
czerwca, są wskutek swej łatwowier­
ności biedniejsi o $2,750.

We wtorek 19-letnia Jackie Bulger 

W trzy tygodnie później przyjechał 
policjant chicagoski, któremu towa­
rzyszył urzędnik z biura sekretarza 
stanowego i poinformował młodą pa­
rę, że samochód, który kupili, był 
skradziony, a rzekomy właściciel sfał­
szował tytuł własności. Po tym 
oświadczeniu zabrali samochód i od­
jechali.

Właścicielowi — mówi rozżalona 
Jackie — zwrócono jego auto, oszust 
otrzymał $2,500, a Bulger musieli 

Rochford o Przyczynach 
Rozruchów w Humboldt Parku

Szef Policji Zapowiada Stanowczą Akcję w Wypadku 
Podobnych Zaburzeń

Szef Departamentu Policji, James 
M. Rochford potwierdził we wtorek, 
na konferencji prasowej, że policjant 
postrzelił śmiertelnie dwie osoby 
podczas rozruchów jakie spowodowali 
Portorykanie 4 czerwca w Humboldt 
Parku, ale powiedział że akcja policji 
była usprawiedliwiona. Siedem in­
nych osób zostało rannych podczas 
strzelaniny w Parku zanim poli- 
cjenci oddali strzały — mówi Roch­
ford — i wszyscy ranni, oprócz jedne­
go obciążają winą młodzieżowe bandy 
uliczne, które rozpoczęły demon­
strację.

Na komferencji prasowej, która 
trwała całą godzinę w głównej kwa­
terze, 1121 S. State, szef policji 
odczyta! reporterom sprawozdanie, 
na 9-ciu stronicach, z zaburzeń jakie 
trwały dwa dni w Humboldt Parku 
po paradzie portorykańskiej w śród­
mieściu.

Trzy osoby zostały zabite (jedna 
zginęła w pożarze), 149 doznało obra­
żeń, w tym 56 funkcjonariuszy policji; 
trzy auta policyjne zostały zniszczone, 
56 aut uszkodzono, aresztowano 164 
osoby.

Rochford powiedział, że gdy za­
częły się rozruchy, w okolicy parku 
nie było dostatecznej liczby poli­
cjantów i nie zdołano przeszkodzić 
rabunkom, podpaleniom i innym de­
monstracjom. W przyszłości — zazna­
czył szef policji — Departament będzie 
bardziej agresywny w wypadku po­
dobnych rozruchów.

Na konferencji Rochford rozwiał 
wątpliwości dotyczące śmiertelnego 
postrzelenia 25-letniego Rafaela Cruz, 
przyznając że został on postrzelony 
przypadkowo. Sierżant Thomas Wal­
ton oddał śmiertelny strzał do Julio 
Osorio i ta sama kula prawdopo­
dobnie trafiła w Cruza. W tym wy­
padku policja prowadzi jeszcze śledz­
two. Ozorio strzelał do policjantów 
i dopiero wówczas sierżant Walton 
strzelił do niego. Departament policji 
współpracuje z fed. prokuratorem i 
prokuratorem stanowym pow. Cook 
w sprawie strzelaniny.

Rochford wyrazi! uznanie dla poli­
cjantów, którzy wykazali odwagę 
i stanowczość pomimo, że ustawicznie 
byli atakowani, skrytykował nato­
miast kilku funkcjonariuszy policji, 
którzy obrzucani kamieniami i butel­
kami zaczęli rzucać te kamienie z po­
wrotem w tłum, i zapowiedział akcję 
dyscyplinarną przeciw takiemu “nie­
godnemu zawodu policjanta” postę­
powaniu.

Nawiązując ponownie do sierżanta 
Waltona, szef policji podkreślił, że 
Osario strzela! do niego, a każdy 
policjant jest obowiązany bronić 
swego bezpieczeństwa jak i bezpie­
czeństwa innych. Wprawdzie przy 
zwłokach nie znaleziono broni, świa­
dek (nie z szeregów policji) zeznał, 
że widział, jak Osorio strzela! do 
Waltona i drugiego policjanta — 
Robinsona Urbane. '

zatelefonowała do redakcji Sun Times, 
by za pomocą pisma ostrzec osoby, 
które mogą stać się ofiarą podobne­
go oszustwa.

Jackie i jej mąż, 21-letni Emmett 
w dwa miesiące po ślubie przeczyta­
li ogłoszenie o sprzedaży samocho­
du. Zatelefonowali pod wskazany nu­
mer i wkrótce przyjechał do Hicko­
ry Hills “właściciel” auta. Trans­
akcja doszła do skutku, dali $250 
zadatku i byli zachwyceni gdy “cza­
rujący jegomość” zwrócił im 50 do­
larów, aby kupili sobie nowe opony, 
bo rozumie że jako młode małżeń­
stwo mają różne wydatki.

Transakcję finansowa! bank, do któ­
rego Bulger wpłacali raty, ale sprze­
dający otrzymał gotówkę.

spłacić 10 rat za samochód.
Zdarzyło się to w ubiegłym roku. 

Po rozmowach z przedstawicielami 
banku, kompanię ubezpieczeniową i 
policją, oraz po przekonaniu, że nic 
nie można zrobić, Bulger zdecydo­
wali ostrzec innych za pośrednic­
twem pisma.

Sierżant policji chicagoskiej, Che­
ster Kamuda doradza każdemu kto 
zamierza kupić samochód od prywat­
nej osoby, której nie zna, by przed 
zawarciem transakcji zatelefonował 
do policji. Przyjedziemy i sprawdzi­
my — mówi Kamuda — a jeżeli 
sprzedający, słysząc, że telefonujecie 
do policji, nie odjedzie natychmiast, a 
będzie cierpliwie czekał — możecie być 
pewni, że jest prawnym właścicielem.

Komitet Izby Redukuje 
Fundusze Na Szkoły Publiczne

Gub. Thompson wyszedł zwycięsko 
z drugiej rundy walki o ogranicze­
nie stanowych funduszów na szko­
ły publiczne, kiedy komitet Izby po­
stanowił zredukować o blisko $70 mi­
lionów podanie o pomoc finansową 
na specjalne programy edukacyjne 
w roku fiskalnym 1978.

Po ostatnich obcięciach Komitetu 
Przydziałów Izby (House Appropria­
tion Committee), różnica pomiędzy 
budżetem szkolnym w obecnej po­
staci, a blisko $1.8-miliardową pro­
pozycją Thompsona wynosi zaledwie 
$4.5 miliona.

Decyzja komitetu nastąpiła po do­
daniu 7 z 19 poprawek do projektu 
ustawy dotyczącej przydziału fundu­
szów na szkolnictwo.

Do $70.2 milionów obciętych z 
$738.8 milionowej subwencji stanowej 
na specjalne programy edukacyjne 
wlicza się $69 milionów w samych 
subwencjach i $1.1 milionów w po­
kryciu kosztów utrzymania szkół.

Podczas gdy zarówno Republikanie 
jak i Demokraci pracowali wspólnie

nad zredukowaniem budżetu progra­
mu dwujęzycznego o około $3.5 mi­
liona i programu obiadów szkolnych 
o $1 milion, postanowili dodać $500,000 
w funduszach federalnych na reha­
bilitację i wykształcenie weteranów 
Wojny Wietnamskiej.

Thompson zgodzi! się na zwiększe­
nie przydziału stanowego dla szkół 
podstawowych i średnich, zaznacza­
jąc jednak, że stan musi ograniczyć 
wydatki jeżeli chce uniknąć podwyż­
ki podatku.

Natomiast, Stanowa Rada Szkolna 
zabiegała o $225-miiionową podwyżkę 
w wydatkach i pełne finansowanie 
szkół.

W innych wydarzeniach Izba Niż­
sza poparła wcześniejszy wniosek ko­
mitetu eliminujący wszelkie fundusze 
na opłacenie pensji pracowników kon­
trowersyjnego Biura Informacyjne­
go, pomimo przyrzeczeń Thompsona, 
że agencja będzie służyła wszystkim 
urzędnikom stanowym, a nie wyłą­
cznie gubernatorowi.

RTA Szuka Rozwiązania 
Sprawy Podatku Od Benzyny

Grupa członków zarządu Regional­
nej Agencji Komunikacyjnej (RTA) 
zbierze się w celu rozstrzygnięcia 
sporu, który obecnie uniemożliwia 
nałożenie proponowanego 5-procento- 
wego podatku od benzyny w rejonie 
chicagoskim.

Pięcioosobowa delegacja chicago- 
skich członków zarządu RTA czyni 
starania o nałożenie podatku, ażeby 
zażegnać $56-milionowy deficyt w bu­
dżecie agencji na rok 1978.

Czterej podmiejscy członkowie są 
na razie przeciwni proponowanemu 
podatkowi.

Stanowe przepisy wymagają aże­
by $241.7-milionowy budżet agencji 
został zatwierdzony przed 30-tym czer­
wca. Sześć głosów jest potrzebnych 
do zaakceptowania budżetu i podat­
ku.

Patrick O’Malley z Chicago, prze­
wodniczący Komitetu Finansowego 
RTA, zapowiedział, że nie poprze

Wyznaczył czteroosobowy komitet 
z Danielem Baldino z Evanston na 
czele do opracowania kompromiso­
wego porozumienia.

Podczas zebrania Komitetu Finan­
sowego, Richard Newland z Wauke­
gan, oświadczył, że zatwierdzenie 
podatku od benzyny i proponowanego 
budżetu RTA na r. 1978 oznaczałby 
jeszcze więcej pieniędzy dla Chica­
go kosztem przedmieść. Obecnie CTA 
otrzymuje przeszło 70 centów z każ­
dego dolara RTA w sześciopowiato- 
wym rejonie.

W wypadku zatwierdzenia podatku 
od benzyny, $120.7 milionów ze wszy­
stkich źródeł podatkowych dostęp­
nych RTA pochodziłoby z przedmie- 
ści każdego roku, a tylko $87 milio­
nów z miasta, chociaż Chicago otrzy­
muje większość funduszów RTA.

O’Malley wyraził nadzieję, że spra­
RECIFE, BRAZYLIA. — Rosalynn Carter zwiedziła ośrodek deficytowego budżetu i ostrzegł przed 
opieki nad dziećmi w Recife. Spotkała się również z amery- poważnymi ograniczeniami w zakre- 
kańskimi misjonarzami, którzy opowiedzieli jak niesłusznie sie usług i możliwą podwyżką taryfy, 
zostali osadzeni w brazylijskim więzieniu, gdzie byli bici i jeżeli podatek od benzyny nie zosta- 
głodzeni. (UPI) nie nałożony.

wa wyjaśni się zanim znajdzie się 
w podobnej sytuącji jak rok temu, 
kiedy zatwierdzenie budżetu zostało 
opóźnione i nie odbyło się w wyznaczo­
nym przez stan terminie.

Pomoc Federalna Na Opłacenie 
Rachunków Za Ogrzewanie

Gub. Thompson ogłosił we wtorek, 
iż mieszkańcy stanu Illinois nie mo­
gący opłacić wysokich rachunków 
za ogrzewanie w czasie zeszłorocz­
nej zimy będą mogli otrzymać po­
moc federalną w formie przydziału 
$250, a to stosownie do opłacanego 
przez władze federalne programu.

Zapłaty będą uiszczone firmom uży­
teczności i paliwa do ogrzewania do­
mów, dla osób o niskich dochodach, 
które odpowiadać będą warunkom 
ustalonym przez fed. nadzwyczajny 
program konserwacji energii.

Agencja ta wypłaciła $18.6 milio­
nów dla Illinois na wspomniany pro­
gram, który ma być administrowa­
ny przez biuro gubematorskie rozwo­
ju zasobów ludzkich. Ponieważ konie­
czna jest uchwala przez ustawodaw­
ców, nim pieniądze te zostaną wy­
płacone, gub. Thompson zwrócił się 
do generalnego zgromadzenia o 
uchwalenie odpowiedniej ustawy nim 
nastąpi odroczenie się sesji legisla- 
tury na okres letni, dnia 30-go czer­
wca.

Ken Kirby, przedstawiciel gubema- 
torskiego biura zasobów i rezerw 
ludzkich oświadczył, iż pierwszeństwo 
dla tego programu przyznane zosta- 
je osobom w starszym wieku. Dla 
zakwalifikowania się tego przydziału,

rodzina złożona z 4 członków nie mo­
że mieć więcej rocznego dochodu, 
jak $7,313, z trzech osób nie więcej jak 
$6,113, $4,913 dla dwóch osób i 
$3,713 dla pojedynczej osoby.

Muszą być zebrane rachunki od fir­
my użyteczności lub odwołane cze­
ki na dowód, iż winno się firmie 
użyteczności do $250 i że rachunki 
wzrosły do conajmniej $250 z powodu 
rekordowo zimnej temperatury zesz­
łej zimy.

Aplikacje na otrzymanie tego przy­
działu $250 należy kierować do sta­
nowego departamentu pomocy publi­
cznej lub do biur Department of 
Aging albo do agencji sąsiedzkiej 
rozpoznawanej przez władze federal­
ne.

W Chicago aplikacje należy kiero­
wać do Chicago Department of Hu­
man Resources, 640 N. La Salle St., 
do Mayor’s Office for Senior Citi­
zens, 330 S. Wells St., lub do jakie­
gokolwiek biura opieki społecznej.

Kirby dodał, iż osoby, które nie 
mogą osobiście wnieść aplikacji będą 
mogły uzyskać pomoc personelu, któ­
ry na krótki okres czasu będzie na­
jęty celem udania się do domu pe­
tenta i przeprowadzenia z nim wy­
wiadu.

Izba Niższa Uchwala Pomoc 
Dla Dzieci z Szkół Prywatnych

Stanowa izba niższa zatwierdziła we 
wtorek ustawę zapewniającą przydzia­
ły pieniędzy rodzicom wysyłającym 
dzieci na edukację do szkół niepu­
blicznych.

Wniosek ten przywrócony do życia 
dwa tygodnie temu z izbowego komi­
tetu edukacji elementarnej i śred­
niej, gdzie utknął — odesłany zo­
stał do izby senackiej w wyniku glo­
sowania, w którym za wnioskiem 
padło 109 głosów, a przeciw 14 gło­
sów.

Był to jeden z trzech wniosków 
na ustawy wysuniętych przez stan, 
repres. Theodore Meyer (R-Chicago), 
a przeznaczonych na osłabienie fi­
nansowych trudności dla rodziców, 
którzy wysyłają dzieci do szkół niepu­
blicznych, które w większości są szko­
łami parafialnymi.

Jednym z dalszych wniosków był 
na $1,000, jako przydział. Meyer od­
niósł się za przyśpieszeniem tego 
wniosku na drodze sądowej dla stwier­
dzenia zgodności z Konstytucją. Po­
dobny wniosek, który miał stanowić 
pomoc dla rodziców o niskich docho­
dach został uznany za niekonstytucyj­
ny w 1973 roku przez stanowy sąd 
najwyższy.

Trzeci wniosek Meyera znajdujący 
się w senacie pozwalałby na włącze­

nie pomocy szkolnych i podręczników 
do programu z 1973 roku, który jak 
dotąd nie był odesłany do orzecze­
nia sądowego. Podobny wniosek roz­
szerzony na podręczniki poparty zo­
stał przez stan, reprez. Jane M. Bar­
nes (R.-Oak Lawn) otrzymując duże 
poparcie we wtorek, w izbie niższej, 
tak iż wniosek ten również odesłany 
zostaje do senatu.

Przydziały na opłacenie czesnego, 
jeśliby zostały podpisane i wniosek 
stałby się prawem, obciążyłby stan 
na wiele milionów doi. Posłowie bę­
dący w opozycji do tego wniosku 
twierdzą, iż stan nie stać na ten 
wniosek.

Niektórzy jednak zwolennicy tego 
wniosku utrzymują, iż większa pomoc 
dla szkół niepublicznych może szko­
ły te wyciągnąć z kryzysów finanso­
wych i zmiejszyć liczbę zapisów dzieci 
do szkół publicznych.

Poseł Meyer podkreślił, iż do szkół 
prywatnych uczęszcza około 250,000 
dzieci, jednakże otrzymują te szko­
ły mniej niż $1 milion w pomocy 
ze stanu. W tym samym czasie, za­
znaczył Meyer, pomoc od stanu w 
wysokości około $1 biliona rocznie 
udzielana jest dla 750.000 dzieci uczę­
szczających do szkół publicznych.

Uczniowie Protestują Przeciw 
Przeniesieniu Nauczycieli 

90 Procent Uczniów Szkoły Bowen 
Nie Przybyło Na Lekcje

Ponad 90 procent uczniów Bogan 
High School nie przybyło na lekcje we 
wtorek, 14 bm. na znak protestu prze­
ciw planom integracji nauczycieli, 
który spowoduje, ich zdaniem, prze­
niesienie do innej szkoły najlepszych 
wykładowców. Tylko 146 spośród 1,858 
uczniów przyszło do szkoły, mieszczą­
cej się pnr. 3939 W. 79 ul.

Uczniowie i rodzice stali z pikietami 
wzdłuż Pułaski Road i 79 ul., podczas 
gdy kierowcy samochodów, po obu 
stronach ulicy użyli trąbek samocho­
dowych, jako dowód sympatii i soli­
darności. Asystent dyrektora szkoły 
William Kittridge mówi, że przebieg 
demonstracji był spokojny.

Według planu, Bogan straci 14 bia­
łych nauczycieli, którzy będą zastą­
pieni nauczycielami z grup mniej­
szościowych na skutek zakrojonego 
na większą skalę planu integracji 
nauczycieli w szkołach chicagoskich.

Ślub Mayora 
Bilandic’a 15 Lipca

Ślub mayora Chicago, Michaela Bi­
landic’a i Heather Morgan odbędzie 
się w Holy Name Cathedral (Katedra 
Najświętszego Imienia), w dniu 15 lip- 
ca po południu. Ojciec narzeczonej 
mayora, Graham J. Morgan, podając 
datę ślubu powiedział, że bezpośre- 
nio po ceremonii kościelnej odbędzie 
się przyjęcie w Glen View Club in 
Golf.

Morgan jest przewodniczącym za­
rządu United States Gypsum Co. Przy­
szła żona mayora jest dyrektorką 
Chicago Council on Fine Arts. Zarę­
czyny ogłoszono 29 kwietnia. 

Prawo starszeństwa będzie jednak 
wzięto pod rozwagę i uczniowie oba­
wiają się, że niektórzy spośród naj­
bardziej popularnych nauczycieli zo­
staną przeniesieni, gdyż należą do 
liczby mniej wykwalifikowanych 
wykładowców w szkole.

Podczas bojkotu w dniu 7 czerwca, 
95 procent uczniów Bogan H.S. i sied­
miu sąsiadujących szkół podstawo­
wych nie stawiło się na lekcje. W 
środę rodzice demonstrowali przeciw 
planom dobrowolnego przeniesienia 
uczniów z przeładowanych szkół gdyż 
może spowodować napływ uczniów 
Murzynów do szkół, uczęszczanych 
wyłącznie przez białych w południowo- 
zachodniej części Bogan.

Prawa Jazdy 
z Fotografią

Stan Illinois rozpocznie od piątku 
wydawanie nowych formularzy pra­
wa jazdy, zaopatrzonych w fotogra­
fie kierowcy. Wspomniane prawa jaz­
dy będą wydawane na wszystkich 
stacjach prowadzących egzamin.

Pierwszymi, którzy otrzymają no­
we prawa jazdy z fotografią będą 
nowi aplikanci oraz kierowcy, którzy 
muszą wykonać egzamin pisemny lub 
za kołem kierowniczym dla odnowie­
nia swych licencji.

Kierowcom, którym wygasa czaso­
kres licencji ale nie muszą wyko­
nać pisemnego egzaminu ani za kie­
rownicą, mogą tylko przesłać $8 na 
odnowienie lub udać się osobiście do 
stacji prowadzącej egzaminy, dla 
uzyskania nowego z fotografią, prawa 
jazdy.


